
biegaczki startują w środę

zjazdówki w czwartek

Rozmawiamy

W bardzo silnej konkurencji

Warszawa, środa, 4 stycznia 1956 r. Cena 50 gr

szybko,
Dowie- 

za równodzieliśmy się
„zjazdówki'* Jn' i biegaczki zamie- 

tym samym hote-
In co przed rokiem, w Bell Air 
Eden... Oby dla biegaczek wróżyło 
to równie dobre Jak przed rokiem

ORGAN SŁOWNEGO KOMITETU KULTURY FIZYCZNEJ I CENTRALNEJ RADY ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH
ROK XII Nr 2 (1127)

w Grindelwald
— Hallo.

trener Mróz przy telefonie?
To może Dziedzic?!...

Po chwili głos po drugiej stronie 
kabla stał się wyraźniejszy 1 roz­
poznałom po nim... Barbarę Gro­
cholską...

— Tu Baśka. Baśka Grocholska. 
Czy to Przegląd? Mroza I Dziedzica 
nie ma, po.-zli na losowanie nume­
rów startów ch, ale Ja chętnie ich 
zastąpię...
I lak rozpoczęła się 

sra rozmowa z naszymi k 
olimpijkami, które udały 
treningi i zawody do szwi

— Panno Basiu, prosimy o pierw­
szo wrażenia?

— A więc przede wszystkim ma­
sa konkurentek. Spotkałam się za­
raz po przyjaździe z Amerykanką 
Mead Lawrence, a biegaczki też 
mówią, że będzie „strasznie'1. Dziś 
przedstawicielka komitetu organi­
zacyjnego zawodów oświadczyła, 
że są już na miejscu zawodniczki 
17 państw... Pan sobie wyobraża?!

— Mieszkamy hotelu wraz'
z zawodniczkami radzieckimi, Jest 
Ich 11 a wśród nich 5 zjazdówek: 
Sidorowa, Waslliewa, Artemien- 
kn. Lysenko i Nabotienko oraz 6 
biegaczek — Kozyrewa, Kolczyna, 
Kaaleste, Jeroszlma, Carowa 1 Po- 
likarpowa. Byłyśmy dzisiaj z ra­
dzieckimi alpejkami • na treningu 
slalomu giganta, widać, że są świe­
tnie objeżdżone, choć twierdzą, że
od 23 grudnia, ot! dnia kiedy
wyjechaly z Ałma-AŁa nie miały 
desek na nogach... Ja z Dziedzicem 
przyjechaliśmy tu osobno, dopiero 
w poniedziałek wieczorem. W po­
ciągu podróżowaliśmy z Niemka­
mi, m. in. Reichert 1 Buchner, 
które narzekają, że nie miały w 
kraju dobrych warunków, a za 
granicą na trening nie wyjeżdżały...

— Ale w czwartek na treningu 
widziałam, że Jeżdżą bardzo do­
brze. Widziałam się też z Włoszka­
mi Minuzzo 1 Carla Marchelli, 
Szwajcarką Berthod, Austriaczkami 
Schoepf. Blal.tl, Hofher. Hochlelt- 
ner I całą paką innych. Konkuren­
cja będzie doskonała.

— A Jak trasa?
No, ja z Marysią Kowalską

znamy Ja Już z ubiegłego roku,
tym i 
ubita; Jeszcze nie

zaczęli ją dopiero deptać, 
I trenować tiudnlej. Dziś

warunki były Jednak doskonałe, 
obie Marysie twierdzą, że w po­
niedziałek była kompletna mgle 
1 widoczność słaba.

— Panno Basiu, a co mówią bie­
gaczki?

— Trenowały Już dwa razy, tra­
sa jest prawie ta sama co przed 
rokiem, znają Ją więc wszystkie 
poza Pęksą. Trochę je jeszcze pod­
czas biegu „zatyka”, mówią Jed­
nak, że to od mrozu. Ale w środę 
się okaże od czego. Biegaczki star­
tują o 14.30, my zaś w czwartek...

— No. to musieie się wyspać. 
Dobranoc. Czy ma pani może coś 
do powiedzenia?

— O tak. Trzymajcie za nas pal­
ce. . głównie za mnie, żebym nie 
leżała. Ja będę się trzymała powie­
trza

Rozmawia! J. Mrzyglód

Japończyk
Igaya
rewelacją
w slalomie

PARYŻ, 3.1. (tcl. wh) Międzyna­
rodowe zawody narciarskie w 
Adelboden. uw Grand Pris Adel- 
bóden. zapoczątkowały bogaty te­
goroczny sezon, którego punktem 
kulminacyjnym będą Igrzyska Zi-

sczon.
mowę w Cortina d’Ampezzo. Re­
welacją pierwszego dnia zawudow 
(poniedziałek) by! Japończyk Chi- 
hafu Igaya. który wygrał we 
wspaniałym stylu slalom specjal­
ny przed Amerykaninem Corcora- 
nem, Francuzem Duvillardcm i 
Szwajcarem G. Schneidrem. Łącz­
ny czas 2 przejazdów Igayl — 160,8 
sek. — o 1,6 sek lepszy od czasu 
Coreorana.

W druaim dniu zawodów — we 
wtorek — miał się odbyć slalom- 
glganl. ale na skutek nadmiaru

organizatorzy

Polscy olimpijczycy szykują się do startów za granicą. Jako 
pierwsze wystartują nasze biegaczki, które już w środę w Grin- 
delwald zmierzą się z silnymi zespnlaml Innych państw, m. in. 

/1SRR. Na zdjęciu: reprezenta ntka Polski Zofia Krzeptowska.

zawodników O /€) trenerów i
p ~"n i' 4  •___ _____
Łłjw -juJ / -J

Kriwonosow 
rzucił młotem 
63,24 m

PEKIN, 3,1 (obsl. wt). Na 
zawodach z udziałem lekko­
atletów radzieckich, którzy 
odbywają obecnie tournee 
po Chinach Ludowych, re­
kordzista świata w rzucie 
miotem (64.52) —, Michał 
Kriwonosow osiągnął do­
skonały wynik 63.24. „

wysunęli dotychczas Czytelnicy
w Konkursie-Plebiscycie Przeglądu

O ZEROKĄ lawiną płyną do redakcji listy naszych Czytelników na Konkurs-Plebiscyt na 
„10 najlepszych sportowców, 5 najlepszych trenerów I 5 najlepszych zespołów polskich 

w 1055 roku”. To już nie są dziesiątki listów, Jakie otrzymywaliśmy w pierwszych dniach 
po ogłoszeniu Konkursu; teraz codzienna poczta przynosi nam już cale setki listów ze 
wszystkich stron Polski, co jest wyraźnym dowodem z jak olbrzymim zainteresowaniem spot- 
kał się nasz Konkurs-Plebiscyt wśród najszerszych rzesz miłośników sportu.

Pierwszy meldunek M, Kozdrunia z Innsbrucka
Przeglądamy wszystkie listy, 

w których Czytelnicy zgłaszają 
kandydatury, przy czym nie 
trudno jest przekonać się, że 
niektóre kandydatury są szcze­
gólnie popularne.

i doskonałych skokówek polskiej produkcji
M AMY pierwszy meldunek od 

naszych olimpijczyków! Są to 
skoczkowie. Połączenie telefonicz­
ne z Innsbruckiem otrzymaliśmy 
dość łatwo I oto w słuchawce ode­
zwał się znajomy głos trenera na­
szych „fruwających narciarzy4’ —• 
mgr Kozdrunia:

— Kio mówi? Aha, Przegląd 
Sportowy, to świetnie. .Już mówię...

Nasza olimpijska wyprawa rozpo­
częła się bardzo dobrze. Podróż 
mieliśmy świetną, w Wiedniu Mię­
dzynarodowe Biuro Podróży, za­
wiadomione przez nasz Orbis, za-

w 1 e c z o r e m w y a I e d I i ś m y w zimo we,i 
•stolicy Austrii Innsbrucku.

— Tu Jednak czekało nas nlema-
ponuro, ani krzty śniegu! Z miej­
sca straciliśmy humor co będzie 
z naszymi skokami? Oczywiście u
wallśmy

szyml treningami’ i konkursem, 
który zaplanowany jest na pią-

fest źle, powiedziano nam, że wy­
soko w górach śniegu jest dużo* i 
że wobec tego możemy trenować w 
miejscowości Seefeld na wysokości 
1200 m. oddalonej o godzinę jazdy 
pociągiem od innsbrucka...

— Oczywiście we wtorek rano 
pojechaliśmy do Seefeld, Jest tn

Toni Seelos prowadzi znaną
Ale nas Intere-

śniegu Jest na niej pod dostat­
kiem.

Dowiedzieliśmy się tu także rze- 
y niesłychanej: budowę skoczni

im przed świętami! Tempo fanta­
styczne. a poza tym skocznia Jest
świetna. naszym chłopcom
lepiej od Holmenkolleii. punkt kry­
tyczny wynosi 77 metrów. Jest wiec 
duża, a poza tym niełatwa — wi­
szący próg. I diabelnie długa para­
bola’ zeskoku...

— Podczas wtorkowego trenin­
gu .chłopcy mieli towarzystwo nie

nami skakali
Austriacy oraz skoczkowie radzlec-

Skworcow. Ślomow.
Kamieński I dwaj Juniorzy, którzy

w Garmisch Partenklrchen.
blnaiorzy ZSRR
trenerem

Kom-
Moszkinem oraz

Andrejewcm na czele

CZTERECH MUSZKIETERÓW
Wśród kandydatów na 10 naj­

lepszych sportowców prowadzi
zdecydowanie, chociaż róż-
nej kolejności, czwórka: Sidło. 
Koccrka, Chromik i Drogosz. 
Każdy z lej czwórki ma swych 
sorących zwolenników i nale­
ży przypuszczać, że w drugiej 
części Konkursu-Plebiscytu, kie-' 
dy przystąpimy już do gloso­
wania, właśnie pomiędzy tą 
czwórką rozegra się decydują­
ca walka o palmę pierwszeń­
stwa.

! „W ciągu całego roku Sidło 
utrzymał wysoką formę, czego 
dowodem było ponowne prze 
kroczenie granicy 80 m — pisze 
Kazimierz Urzykowski z Lubią­
ża* — Tylko systematyczna i 
wytrwała praca mogła dać tej 
klasy wyniki. Sidło był zawsze 
..pewniakiem'1, na którego przy­
zwyczailiśmy się liczyć. Ustę­
powa! on tylko jednemu czło-
wiekowi na świecie Helcio-
wi, ale na pewno przewyższał 
go regularnością rzutów i sta­
łością formy",

Kocerkę na pierwsze miejsce 
wysuwa Krzysztof Hanusz, sę­
dzia bokserski z Warszawy:

„Moim zdaniem czytamy

Furman, w czasie nieobecności najlepszych naszych skoczków, wygrał 
skoków w Zakopanem.

noworoczny konkurs
Fot. CAF

ładowaniem lubsię chwiejnym ................. ............ ..
upadkiem. We wtorek najlepszy 
bvi mistrz ZSRR Simnow. ale .. miał
dwa upadki. Skakał w granicach 
80 — 84 metry... Dobry był też 
Skworcow nieco słabszy Kamień­
ski. Trenowali również Austriacy 
znani z Memoriału Czecha — Stel 
neceer, Habersater. braci* Alols 
l Otto Leodorter oraz Schelnber- 
eer... Habersater • we wtorek miał

wszystkim spełnić prośbę zawod­
ników i przekazać... podziękowanie 
pracownikom i kierownictwu wy 
twórnl nart w Zakopanem, która 
zrobiła dla nas skokówki. Chłopc>

sobie norad^ć z wybiciem i st> 
leni, długościami nie zachwycił...

— A jakie macie plany na naj­
bliższe dni? Co z konkursem w 
Innsbrucku?

one robione na wzór
„Kamili" hlkory.

austriackich 
cale oplasty-

pojechali do Andermatt.
— I jakie macie wrażenia z te- 

qo pierwszego treningu w tak do­
borowym towarzystwie?

— Zawodnicy radzieccy skaczą 
doskonale. Maja świetnie opanowa­
ne wybicie, ladnv styl, tylko Jesz 
cze... popełniają błędy w drugiej 
fazie lotu I przy lądowaniu. Stąd 
wiele doskonałych skoków kończy I

najdłuższy skok 
trów...

około 136 me-

kowane lecz cięższe od ausirl; 
kich, lepsze do prowadzenia 
śniegu i podczas samego lotu.

— No świetnie, panie Mieczy­
sławie, nasi chłopcy jak skakali? 
To przecież najważniesze...

— Jeżeli można w ogóle coś 
mówić po jednym treningu, to 
Jestem zadowolony. Oddali wszys­
cy po 7 skoków, pierwsze w gra­
nicach 60 — 65 m. następnie po
nad 70 a ostatnie ód 78 do 83... 

coś więcej

— Ale wracam do 
treningu. Powtarzam.

wrażeń
zadowolony. Dnniel. m!mo że Jest 
po kontuzji miał tu skoki w gra­
nicach 82 metry. Sieczka, spiral

— Wszystko się lada godzina 
wyjaśni. Miejskie władze zadecydu­
ją czy konkurs przeniesiony bę­
dzie do Seefeld czy też od środy 
zacznie się do Innsbrucka zwozić 
-iamochoHami śnieg aż z okolic 
Brcnneru, spod włoskiej granicy. 
W każdym razie my dalej będzie-

w jego liście — Kocerka w ca­
łej pełni zasłużył na pierwszą 
lokatę wśród 10 najlepszych, bo 
ani razu nie przegrał z najlep- 
szymi skiffistami świata. Na 
pierwsze miejsce predestynuje 
go nadto nienaganny tryb ży­
cia".

Chromik jako kandydat nr 1 
ma gorącego zwolennika w oso­
bie Mariana Stoińskiego z Po­
znania, który pisze do nas 
m. in.:

„Chromik jest pierwszym po 
wojnie, a trzecim w historii Po­
lakiem, który wpisał swe naz­
wisko na listę rekordzistów 
świata w lekkoatletj'ce. Z jego 
pięciu rekordów Polski, zwłasz­
cza rekord na J.000 m ustano­
wiony podczas II MISM pozo­
stanie na długo w pamięci 
sympatyków sportu. Chromik 
jest godnym następcą Janusza 
Kusocińskiego na długich dy­
stansach i naszą największą na-

Dokończenle na str. t

ny trenować w Seefeld. wykorzy­
stujemy każdą godzinę. A jeżeli'
•.adecydują.

wykorzy-

mę Wieczorek mlał skoki w gra

W Warszawie na Torkacie odbywają się treningi najmłod­
szych polskich hokeistów, którzy ćwiczą pod kierunkiem trenera 
czechosłowackiego Haukvitza. Na zdjęciu: trener demonstruje 

prawidłowy „bodiczek”.
Fot. CAF

w międzynarodowych
zawmladi łyżwiarskich

MOSKWA, S.l. (t«l. w Mo-f U! Szltkow. Dużą niespodzianką by- 
.wie na małym lodowisku stadło- la porażka w biegu 500 m rekor-skw

nu Dynamo 'odbyły się 1 I 2 stycz 
nia międzynarodowe zawody w ’|eż 
dzle szybkiej na lodzie z udziałem
najlepszych łyżwiarzy radzieckich 
czechosłowackich I węgierskich. Za 
wody odbyły się przy niezbyt po 
myślnych warunkach atmosferycz 
nych. Pierwszego dnia tempera­
tura wynosiła 10 st. ppnlżej zera 
I wlał porywisty wiatr, drugiego 
dnia temperatura podniosła się do 
minus 6 st., ale przez cały czas za­
wodów padał gęsty śnieg co bar­
dzo utrudniało osiągnięcie dobrvch 
wyników.

Pierwsze miejsce w wieloboju za-

— . -żka w biegu 500 m rekor­
dzisty świata. Serglejewa. We 
wszystkich konkurencjach pierw­
sze miejsca zdobyli łyżwiarze ra­
dzieccy. Z Czechosłowaków najlep­
si byli Dnubek i Kołar. z Węgrów, 
którzy nie odegrali właściwie żad­
nej roli — Lorlncz.

Meldunki z zagranicy
WJEDEN. 8 stycznia na lodowisku

konkurs odbędzie Wiener Eislaufveiein mistrz Euró>
dę w lnnsbrucl.il. to też pół biedy; py 1 wicemistrz świata — drużyna 
_ la test podobna do hokejowa ZSRR zmierzy sie z *re-

też długa parabola. I prezentacją Austrii. 26-ośobowa dru- 
Kryiyczny 75 metrów a -..-..«-.-ł-s-

dla wszystkich będą I ial<

tej w Seefeld.

jednakowe...
żyna radziecka przyjedzie do Wie-

Cortina pokonał Krefelder EV (NRF) 
12:4 <2:2, 3:2, 7:0).

GARMISCH 3.1. (obsł. Wł.). Na 
skoczni olimpijskiej w Garmisch 
mistrz NRD Harry Glas uzyskał 
na treningu rekordowy skok 90,5 
m, bijać rekord skoczni Austriaka 
Steineggera o 2 m. W skokach tre­
ningowych Norweg Bjórnstad uzy-

Wyniki:
500 m: 1) Grlszln — 42,7; 2) 

Michaiłów — 43.4: 3) l 4) Gracz 1 
Kopytln — 43.5; 5) Siemionów — 
43,6: 61 Serglejew — 43,7. Zawod­
nik CSR Doubek, mfal czas 45,8, 
Węgrzy Lorlncz t Kovacs — po 
47.6.

5.000 m: 1) Szllkow — 8:29,0; 2) 
Jakimow — 8:35.3: 3) Szytykowskl 
— 8:36.2: 4) Gonczarenko —
8:36.6: 5) Sakunlenko — 8:36.7. 
Najlepszy Czechoslowak Kolar, miał 
9:04 0. a Węgier Lorlncz — 9:20.1. '

1.500 m: 1) Mlchajlow — 2:18,0;
2) Szlłkow — 2:18.7; 3) Merkulow 
—- 2:18.8: 41 Grlszln — 2:20.0; 5) 
Makarów 2:20.1. Czechoslowak

Rozmawiał J. Mrzyglód skał 78
Zanim powiem j 
o tym treningu.

natomiast \Vę- 
potrafimuszę przede

dnia w dniu 6 stycznia.
CORTINA. W meczu hokejowym 

na nowym stadionie lodowym HC
śniegu. ur. njviu w . C' — ;
musirll zrezygnować z tej konKU- 
rencll I na jej miejscu rozegrano 
na tej parnej trasie, co poprzednie­
go dnia, ponownie slalom specjal-

nicaeh 80 metrów.
Karistadt

bramkarze;

da, 
ćek, 
Kluc,

Vodicka. Jendek, 
Gut. Kasper. V. Bub-

nlk. Bacilek.

PRAGA 3.1. Jlel- wl.l. Sekcja Ho- 
kólś na I.odzie czechosłowackiego 
kbmnelu kultury fizycznej t spor­
tu ustaliła sk‘act reprezentacji ho­
kejowej na Igrzyska Olimpijskie

&t?k: VI. Bubnik. Barton. Dan- 
f- Helsman, Zabrodsky. Pantli" 

Navrat. vaniek, Prosek. M..
Cimermann.

Japończyk, który wspaniale u- 
końćzyl pierwszy przejazd, udał w 
drugim upadek. spowodowany 
zbyt ryzykowną Jazdą. Ostatecznie 
driigl slalom specjalny wygrał 
Szwajcar Gem ges Schneider, w 
rrhelA o’ nrzetnzdv) 170.B sck. przed

m: 1’ Szylj-kowskl — 
1.:32.2: 2) Gonczarenko — 17:33.7: 
3> Cybln — 17:41,4: 4) t 5) Jakl- 
mnw I Sakunlenko — 17:43,8: S) 
Merkułow — 17:44,5. Szllkow bvl 
w tej konkurencji dopiero dziewią­
ty, z czasem 17:51.9.

Wielobój: I) Szllkow — 195 188 
pkt.: ,2> Merkulow — 195.661: 3) 
Szylykowskl - 195.996; 4) Saku- 

197-530: 51 Michaiłów — 
19..,-1.10. Bi Gonczarenko — 197.645.

SZTOKHOLM, 3.1. (tel. wt.). Mistrz 
swlaia w lezdzle szybklel na lodzie 
-nS’,in pobił rekord Szwecji na 
nlk 8 17 908 48^ doskonały wy-

Skraw feksfetó®
h=2kLO w,->- Na zawo-

^"^wkl łyżwiarskiej Nor­
wegii Johanessen pobił w biegu 
na i..,m m rekord Norwegii, uzw- 
^"!ac f/as.: 215->- Trzykrotny 
mistrz oltmoltski Andersen miał 
w tym biegu słabszy czas (2.22.3).

Łyżwiarki
jadą

do ZSRR

SZTOKHOLM, 3.1. (obsl. WIX 
Skład Szwecji na hokejowy turniej 
olimpijski:

bramka - Casslind (Svenson),
óiirońcy: Bjórn, Zetterberg, Malm- 

tierg, Larssoń (Lassash :
:atak: Oeberg, „Tumba” .Johan- 

:aon, Nurmela, ,S. Carlsson, Hans 
' i -Sllg TwllUng, Lundval, NUlson, 

, R, Feterson.

, , .^mieściliśmy w Przeglądzie Sportowym" totoreportaż z otwarcia
P7?M^lknhlek?u sportowego w Pekinie, składającego się z krytej pływalni i hali. Zamieszczone i 
wielkiego obiektu P oe(j]ny hali w czasie odbywających się ostatnio mistrzostw Chin- 
zdjęcie przedstawia Ludowej w tenisie stołowym. rot. CAF 1

Dinż>na Ruda Hvezda dobrze zaprezentowała na tradycyjnym turnieju o puchar Spenglcra 
w Davos hokej czechosłowacki wygrywając wysoko ze wszystkimi przeciwnikami Na zdjęciu 
fragment meczu Ruda Hvezda — Inter Milano, który wygrali Czechosłowacy 6:2. Ponadto Ru­

da Hvezda wygrała z H.C. Davo. 1 F.C. Fueuen. rot. CAF

N '^55 . czo,o«e zawodniczki w 
Jpznzle szybkiej na lodzie ma- 

l.| zaolanowany. zgodnie z kalen­
darzem. w styczniu 25-dnlowy 
pobyt w Leningradzie. Na ' tre­
ning do Leningradu wvfada 4 
zawodniczki wraz , z 'kierow­
nikiem ekipy. Oprócz 3-tvgodnlo- 
wego . zgrupowania treningowego, 
!?S!Sk!e wezmą również
udział w międzynarodowych zawo­
dach kobiet w jeźdzle szybkiej na 
lodzie, w których zapowiedzieli 
swój start gospodarze oraz czoło 

spódniczki CSR. NRD l W£;
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Chromik, Drogosz, Kocerka i Sidło
na czele kandydatów

w Konkursie-Plebiscycie
Dokończenie ze str. 1 , glosowanie, aby więc uniknąć 

I błędów na kuponach konkurso-
dzieją na Igrzyska w Melbour- i wych, a tym samym zwiększyć 
ne. Ten ambitny i pracowity । szanse zwycięstwa w konkur- 
zawtodnik w całej pełni zaslu- sic czytelników, należy wziąć
guje na miano na jlepszego spor­
towca w 1955 roku".
, Na pierwsze miejsce propo­
nuje Drogosza Waldemar Wita- 
nowski z Warszawy:

„Mistrz Europy, najlepszy 
technik na mistrzostwach w 
Berlinie, bokser, który od kil­
ku lat nie przegrał ani jednej 
walki".

Poza wyżej wymienioną

sie czytelników, należy wziąć
pod uwagę co następuje:

Za sport zespołowy uważa się ta­
kt sport, którego nie można upra­
wiać pojedynczo, a takich spor­
tów Jest 7: piłka nożna, koszy- 
kówka, siatkówka, hokej na tra­
wie 1 na lodzie, piłka ręczna I pił­
ka wodna. Nie nioże więc być za-
llczony do sportów zespołowych
np. boks, a ten błąd najczęściej 
powtarza się przy zgłaszaniu kan-

S. Cichocka, A. Gutowski

0 zagadnieniu kadr trenerskich
napiszemy wkrótce, Jak rów­
nież podamy wykaz nagród tak 
dla zwycięzców w Konkursie- 
Plebiscycie, jak i dla Czytel­
ników, których lista konkurso­
wa będzie najbardziej zbliżo­
na do ostatecznego wyniku glo­
sowania.

C ĄDZĄC z różnych odgłosów 
prasowych, szeroką opinię 

sportową interesują sprawy 
kadr trenerskich oraz perspek­
tywy zabezpieczenia kadr dla 
potrzeb wychowania fizycznego 
i sportu w ogóle. W artykule 
tym pragniemy naświetlić nie­
które sprawy związane z zagad­
nieniem kadr trenerskich.

prowadzono akcję szkolenia sy­
stemem kursów oraz w drodze 
specjalizacji trenerskiej na wyż. 
szych uczelniach wychowania 
fizycznego.

W wyniku szkolenia w latach 
1958—1955 wyszkolono na kur­
sach 598 trenerów oraz po spe-
cjalizacjl 382 trenerów. Tak

Pierwsza lista
W połowie 1951 r.

więc z ogólnej liczby 1457 tre-
podjęte nerów na dzień 10.18.1955 r.

zostały przez Główny Komitet I wyszkolono trzykrotnie więcej 
Kultury Fizycznej próby ujęcia nowych kadr, aniżeli pozostało
liczbowego i personalnego kwa-

ma Katarzyna Wiśniowska, o 
której trener GKKF, Kazimierz 
Filip pisza m. in.:

„Zasługo'u ona na najwyższą 
ocenę w Konkursie ze względu 
na osiągnięciu nic spotykane 
często w sporcie polskim. Bi­
lans jej osiągnięć w zawodach

nie wystarcza zgłosić lub w dru­
giej części konkursu głosować np.
na CWKS, nic podając, 
scyplinę chodzi.

Wśród kandydatów

o Jaką dy-

kandydatów
na najlepszych

lepszych zespolów
na 5 naj* 

czołowe

centralnych międzynarodo-
wych przedstawia się następu­
jąco: I miejsc — 27, II — 3, 
Zdobytych złotych medali — 25, 
srebrnych — 2 I brązowy — 1. 
Wiśniowska jest skromną za­
wodu i cz k q, zdyscy pl i nowa ńą. 
koleżeńską i swoje wiadomości 
przekazuje młodzieży, mając ku 
temu wielkie możliwości, gdyż 
będąc nauczycielką szkoły pod­
stawowej w Rzeszowie jest naj­
więcej z nią związana".

tnicjscu według dotychczaso­
wych propozycji naszych Czy­
telników zajmują: piłkarze 
CWKS, siatkarze AZS AWF, 
piłkarze Stali Sosnowiec, ko- 
szykarki AZS AWF i koszyka­
rze CWKS.

Władysław Marczewski i Że­
lechowa wysuwając na pierwsze 
miejsce CWKS Warszawa w 
piłce nożnej uzasadnia to na­
stępująco:

„Jest to zespól, który zdobył

PRZODUJĄCA PIĄTKA
Na drugiej liście Konkursu, 

dotyczącej trenerów, zdecydowa- 
hych zwolenników ma nastę­
pująca piątka: Stanim, Szelest, 
Szydło, Kcvcy i Mulak. Przy-
pomnimy, roku ubie-
glym cieszyła się ona najwięk-

w jednym sezonie dwa naj­
większe trofea: mistrzostwo 
Polski i Puchar Polski oraz od­
niósł kilka cennych zwycięstw 
w spotkaniach z zespołami za­
granicznymi, jak np. z RC Lens. 
Drużyna ta utrzymała ciągłość 
formy, potrafiła wzbić się w 
kiljiu meczach na bardzo wy­
soki poziom, demonstrując pił­
kę nożną w najlepszym wyda-

szą popularnością, 
wych kandydatów 
wysuwa na listę 
Maleszewskiego —

Wśród no- 
wiele osób 
Władysława 
trenera na- 

koszyków-szej męskiej kadry .........—
ki. Popierają go m. in. Stani-
sław B. z Warszawy, Antoni 
Machnicki z Gdańska 1 Roman 
Pawlewicz z Lodzi, który pi- 
sze m. in.:

„Dzięki trenerowi Malcszew- 
skiemu koszykarze nasi zrobili 
ogromny postęp, który znalazł 
swój wyraz w doskonałym, bo 
piątym miejscu na mistrzo- 
st.wach Europy w Budapeszcie".

„Trio": kpr. Majchrzak, kpr. 
Kwieciński i st. sierz. Wożniak 
postawiło na pierwsze , miej­
sce kandydaturę AZS AWF 
w siatkówce mężczyzn. Tę 
samą kandydaturę stawiają 
trener I zawodnicy ligowego mę­
skiego zespołu siatkówki ZS 
Gwardia Gdańsk — pisząc m. in.:

„Siatkarze AZS AWF zasłu­
gują na pierwsze miejsce, gdyż 
„etatowo" już zdobyli w 1955 
roku tytuł mistrza ligi, zade­
monstrowali wysoki poziom na 
turniejach w CSR i w Mo­
skwie, osiągając lepsze wyniki 
niż reprezentacja Polski. Nad­
to siatkarzy AZS AWF cechu­
je praca kolektywna, koleżeń-

Zawodnicy
LEKKOATLETYKA

1. Adamczyk
3. Chiomik
3. Duńska-Krzeslńska
4. Figwer
5. Grabowski
6. Krzw.ńska
7. Krzyszkowlak
8. Kuslon
9. Z. Lewandowski

10. Majka-Dobrzyoka
11. Makomaskl
12. Rut
13. Sidło
BOKS
1. Drogosz
2. Kukier
3. NiedźwiedzJcl
4. Pietrzykowski
5. Stefaniuk
6. Walasek 

WIOŚLARSTWO
1. Jezierska
2. Kocerka 

ŁUCZNICTWO
1. Wiśniowska 

SZYBOWNICTWO
1. Popiel
2. Szcmplińska
3. Wojnar 

SZERMIERKA
1. Pawłowski
2. Zabłocki

PŁYWANIE
1. Gremlowskl 

PIŁKA NOŻNA
1. Brychczv
2. Cieślik
3. Pohl
4. Szymkowiak 

KOLARSTWO
1. Hadaslk
2. Królak
3. Więckowski 

ZUZEL
1. Kupczyński
2. Szwendrowski 

PODNOSZENIE CIĘŻARÓW
1. Beck

liii kowanych kadr instruktor­
sko-trenerskich, pracujących 
faktycznie w sporcie. Pewna 
część fachowej kadry odniosła 
się do tej sprawy negatywnie. 
Wynikało to z niedostatecznego 
jeszcze zrozumienia w kolach 
trenerskich roli państwa w kie­
rowaniu naszym ruchem spor­
towym.

W grudniu 1951 r. nadano 
oficjalnie tytuły trenerów I kla­
sy 71 osobom w 15 dyscyplinach 
sporlu na podstawie wniosków 
odpowiednich Sekcji Sporto­
wych GKKF. Z tej liczby do 
dnia dzisiejszego 7 osób nie 
podjęło kroków dla uzyskania 
książeczki trenerskiej upraw­
niającej do wykonywania zawo­
du, chociaż wiadomo, że nie­
którzy z nich pracują aktualnie 
w charakterze trenerów.

Sprawa kadr trenerskich na­
brała nowego aspektu z chwilą 
ukazania się Uchwały Prezy­
dium Rządu z dnia 14.VII.1953 r. 
w sprawie wysokości wynagro­
dzenia i zakresu obowiązków 
trenerów. Uchwalą tą nasz 
Rząd nie tylko uznał oficjalnie 
funkcje trenera w ruchu spor­
towym, ale 1 uposażył trenerów 
na podobieństwo pracowników 
nauki, na poziomie od starszego 
asystenta do zastępcy profesora

nam w spadku po minionym 
okresie.

Z ogólnej liczby trenerów ok. 
50 procent posiada ukończone 
wyższe studia wychowania fi­
zycznego, wśród pozostałych — 
większość ma wyższe łub śred­
nie wykształcenie ogólne, pozo­
stały procent równoważy swo­
je braki w wykształceniu dłu­
goletnim doświadczeniem zawo­
dowym oraz kursowym prze­
szkoleniem. Trzeba jednak 
stwierdzić, że część trenerów z 
weryfikacji posiada wąski za­
sób wiadomości technicznych 
tylko w swojej dziedzinie, zaś 
młodsza kadra, przy lepszj-m 
przygotowaniu teoretycznym, 
posiada szczupłe doświadczenie 
i ubogie metody pedagogiczne.

terenie Warszawy pracuje 816 
trenerów i instruktorów, a za­
wodników sklasyfikowanych w 
1955 r. zarejestrowano 8.864;

zrzeszenie Zryw zatrudnia 
340 osób kadry trenersko-in­
struktorskiej, w tym tylko 50 
na pełnych etatach, a pozostali 
— godzinowo; zrzeszenie Zryw 
w 1955 r. uzyskało 41.127 klas 
sportowych.

Zestawienie tych dwóch przy­
kładów wskazuje, że tam, gdzie 
praca zrzeszenia opiera się na 
pracy nauczyciela wychowania 
fizycznego (jak w Zrywie) 1 na 
lepiej zorganizowanych 1 zdys­
cyplinowanych grupach ćwi­
czebnych, efekty są parokrotnie 
wyższe przy dużo niższym na­
kładzie pieniężnym.

A więc o niezadowalających 
postępach ruchu sportowego 
decydują w podstawowej mie­
rze braki i słabości organiza­
cyjne i niektóre niedociągnięcia 
w strukturze.

Na podstawie tych rozważań 
nasuwają się następujące wnio­
ski:

• centralną figurą w na­
szym ruchu sportowym powi­
nien się stać nauczyciel wycho­
wania fizycznego — jako osoba 
wszechstronnie kwalifikowana 
I rozdzielana planowo, do każ­
dego zakątka kraju na pracę 
zawodową w szkołach, z moż­
liwością dodatkowego wykorzy­
stania w dobrowolnym ruchu 
sportowym.

* dotychczasowe proporcje 
między ilością pracujących tre­
nerów a Instruktorów przedsta­
wiają się jak 1:3; sytuacja taka 
hamuje możliwości umasowle- 
nia sportu; należałoby postawić 
sobie zadanie stworzenia pro­
porcji 1:10 i .nałożyć na każde­
go trenera obowiązek wyszko­
lenia w ciągu dwóch lat 10 In­
struktorów; bez średnego ogni­
wa wyszkoleniowego dobrowol­
ny ruch sportowy nie osiągnie

poziomu masowego, * dopływ 
kandydatów na trenerów zostać 
nie naruszony;

* trenerem powinien u naą 
zostać tylko ten, kto uzyska 
odpowiednio wysokie wykształ­
cenie, lub też uzyska wybitne 
kwalifikacje w drodze osobistej 
praktyki zawodniczej i doświad. 
czenia Instruktorskiego uzupeł­
nionego p odpowiednie 1 przy­
datne dziedziny wiedzy; prak­
tycznie oznacza to likwidację 
krótkoterminowych kursów tre­
nerskich, a oparcie się na noi>- 
inalnym szkoleniu średnim 1 
wyższym oraz eksternistycznych 
egzaminach trenerskich dla naj­
bardziej dojrzałych kandydatów',

* obowiązujące normy usta­
wodawcze 
czniej niż 
stanę dla 
trudnienia 
jać będzie

powinny być skute- 
dotychczas wykony- 
pełnoetatowego
trenerów, co sprzy-

_ wzmocnieniu sekcji, 
kół sportowych oraz zwiąże 
członków sekcji systematycy, 
nym całorocznym treningiem.1,.

na wyższych uczelniach, przy
36 godzinach pracy tygodniowo. 
Takie ujęcie pozycji trenera zo­
bowiązuje do przestrzegania od­
powiedniego poziomu przygoto­
wania zawodowego i przestrze­
gania istotnie wysokich kwali­
fikacji. W ślad za Uchwalą 
Rządu wyszły odpowiednie za­
rządzenia wykonawcze Prze­
wodniczącego GKKF.

Posezonowe obrachunki (5)
Obecnie 

poświęcić 
ustannemu

więc powinniśmy 
wiele uwagi nie- 
doszkalaniu kadrv.

by niewysoki jeszcze, średni 
poziom podnosić do poziomu 
czołówki trenerskiej w zakresie 
wszechstronnej wiedzy trener-
skiej, doświadczenia pedago-
gicznego oraz współczesnych 
zdobyczy z metodyki treningu i 
jej naukowych uzasadnień.

Zda jemy sobie sprawę, że 
dziwaczne wydawać się musi 
figurowanie w niektórych dys­
cyplinach kilkuosobowych „oka­
zów" trenerskich. Trzeba będzie 
dołożyć wysiłków i starań, by 
usunąć tę anomalię, wyrosłą 
historycznie z żywiołowego roz­
woju sportu i stworzyć na po­
czątek przynajmniej takie wa­
runki, by mogły działać Rady 
Trenerów i by zabezpieczone 
były centralne potrzeby wyszko­
leniowe w tych deficytowych 
dyscyplinach. ' I

W IELE sukcesów dostarczyli 
” nam w tym roku specjali­
ści od tyczki i skoku w dal. 
Przeciętne w tych konkuren­
cjach, szczególnie w skoku w 
dal, wydatnie wzrosły, ale nie 
to jest najważniejsze. Zarówno 
w tyczce jak i skoku w dal 
dysponujemy obecnie trójkami 
zawodników o europejskim po- 
ziomie i selekcjonerzy naszej

SKOKI
Europy Finem Landstroemem 
oraz trzykrotne osiągnięcie wy­
sokości 4.40 dało w rezultacie 
Adamczykowi 10 pozycję na 
świecie • w tym roku. Takiego 
sukcesu jeszcze przed rokiem 
nikt się nie spodziewał. Jeśli
Adamczyk utrzyma dotychcza­
sowe tempo poprawy, które 
przeciętnie wynosi 10
nie, to w Melbourne

cm rocz- 
powinien

„KŁOPOTY" Z ZESPOŁAMI
Najwięcej „kłopotu", jak się

okazuje przysporzyła Czytelni- skn Hlmosre,.a ] SCIdcczny sto­
kom trzecia lista, która doły- sunek do „konkurencyjnych 
czy 5 najlepszych zespolow., 7espoińw iigOWVch.. _ a to 
Bardzo dużo osób wysuwa kan- । Wszystko może bvć przykładem 
dydatury klubów, nie podając dla wielu drużyn".
dyscyplin, w jakich przodują t , .
poszczególne drużyny tych klu- Termin zgłaszania 
bów. Są jeszcze i innego ro-( tur upływa z dniem 
dzaju błędy. Np. Jerzy Pietras nla. Lisly prosimy 
z Łodzi wysuwa kandydaturę P°d adresem: Red. 
CWKS popierając ją tym. że Sportowy" Warszawa,

kandyda-

CWKS popierając ją

kierować 
„Przegląd

klub ten obok mistrzowskiej
drużyny piłki nożnej ma »czo- - 
Iową pozycję w sporcie poi- sck 
skim: w koszykówce, boksie, biscyt.

Armii WP nr 11.
, AI. I 
skrzynka

pocztowa 181. Prosimy o dopi-
na kopercie Konkurs-Ple-

lekkoatletyce, zapaśnictwie. ho-' . . . . . .keiu i kolarstwie. Inne wresz- od s.‘>Yn«a
cie osobv podają nnjlepsze ze- !”v kll>’"nV k°"-

i kursowe i wówczas rozpoczme 
f 5 p' ' się druga część konkursu, mia-
_Pamiętajmy, że w drugiej po-' nowicie glosowanie. O szczegó-

lowie stycznia rozpocznie się lach dotyczących glosowania

Nie tylko Sidło i Chromik
powinni reprezentować

lekkoatletów

w „10” najlepszych
KTO 1 na Jakiej pozycji z Ucz- 1 

nego grona naszych najlepszych 
w tyni roku lekkoatletów powinien 

znaleźć się na liście 10 najlepszych 
polskich sportowców w r. 1955" — 
oto dylemat. Jaki stanal przede 
mnę tuz po zakonczen.u starego 10- i 
ku. Pozornie sprawa wyglmla bar­
dzo prosto. Lekkoatleci polscy o- |

Chromik z Kocerką mają mniej 
więcej równe szanse, ale na korzyść 
Chromika przemawiają dwa rekor­
dy świata na 3 noo m z przeszkoda­
mi, a więc tyle, ile zdołaliśmy ich
sz.ej męskiej lekkoalletyki. Poza 
lyni pamiętamy wszyscy wielki bieg

siągnęli w !ym roku tyle sukcesów, । srm w WarNZawie. Wyniki Chromi- 
że na brak kandydatów nic moż- j ka otworzyły mu drogę do grupki 
na bynajmniej narzekać. Sęk w tym najlepszych biegaczy świata, a w 
jednak, żc wybijających się ponad tej najbardziej widowiskowej i c-
ogólnokrajowy poziom 
mieliśmy... za dużo.

zawodników mocjonująccj. tym mezw;
kle wyczerpującej dyscyplinie, jaką 
są biegi długie, mieliśmy dotychczasprzedstawiciele innych dyscyplin 

również odnosili wartościowe sukce­
sy, o których przecież nie można 
zapomnieć 1 dlatego znalazłem się 
w rozterce. Ale przejdźmy do naz­
wisk.

Sidło I Chromik nie budzą chy­
ba w nikim wątpliwości, alo na ja­
kich pozycjach ich ustawić? Jedy­
nym groźnym Ich rywalem jest 
według mnie Kocerka. Czy sukce­
sy naszego wioślarza w postaci ty- ____ _______ _
tulu mistrza Europy 1 zwycięstwa aló również ósmv \vvnik w‘histoni 
w Hcnley są większe od sukcesów ] lekkoatletyki. A bvć ósmym w hi- 
naszych dwóch czołowych lekkoa- storll. a nie być w dzles/.ątce naj- 
tletów? Chyba nie. i lepszych polskich sportowców, toSidło jest takim oszczcpmkiem. rhvha inv» 
który w tym roku na 23 starty (w

glosuję na Chromika przed Koccr-
ką.

Oprócz wymienionych, według
innie, nie może zabraknąć na liście 
i Tadeusza Ruta. Rzui młotem nie 

1 jest co prawda tak atrakcyjną kon­
kurencją jak niegi uług.e. ale re- 

I kord Ruta «0.7» to nie tylko siód- 
I my tegoroczny wynik na świccie.

chyba zbyt duża dysproporcja...
A Edward Adamczyk? W ’ wieku 

31 lat skakać o tyczce 4.43 (dzie- 
sia.ty wynik tegoroczny na świecie). 
pokonać rekordzistę Europy Fina 
Landslroema i być przez cały se- 

-................ .......- .......... - .............. : zon jednym z najpewniejszych pun^
przekroczył granicę BO m. Gdyby ktow naszej reprezentacji! Ściśle 
istniały zawody, w których każdy : mówiąc nie przez cały sezon gdvż 
kraj byłby reprezentowany przez i trzy tygodnie muslal Adamczyk le- 
najlepszego sportowca, nasz krai ' czyć kontuzję (przebicie policzka 
wysłałby chyba Sidlę. Z zawodni- i oszczepem podczas tienin^u w Spa- 
kiem tym wiażc sic bowiem naj- ■ le). Mimo tego wypadku Adamczyk 
większa pewność, żc zwycięży w ( szybko doszedł do wielkie! formy 
naitrudniejszych zawodach. A więc ( wykazując rzadko spotykany bart' 
pierwsze miejsce rezerwuję dla Si- I a jakimi kategoriami da się zmic- 
ńly. | rzyć upór i wytrwałość w treningu,

straconego zdawało się dla sportu 
^.-¾.। Grabowskiego? Kiedy w roku 195?

tym" 19 
przegrał

międzynarodowych)
ani

skich, przy

razu. zwyciężając 
.•h rywali curopci- 
rm ll-krotnic uzy-

skał on wynik ponad "6 m. a raz
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muslal poddać sie operacji wycięcia 
lękotki, słuch o nim niemal zaginął. 
Przez dwa lata ponosił porażki z 
bardzo słabymi zawodnikami krajo­
wymi, a jednak potrafił w ub. roku 
znów poprawić rekord Polski, poko­
nać mistrza Europy Węgra Foeldes- 
syego i w rezultac.c uplasować sią 
z wynikiem 7.55 na 10 miejscu na 
święcie, a na trzecim w Europie.

wielką wartość posiada wynik 
Flgwerówny w oszczepie (31.18),* ale 
został on uzyskany lak nagle, że 
brak mu Jeszcze podbudowy w po­
staci sukcesów m.cdzynaródowycl. 
W każdym razie siódme miejsce w 
historii lekkoatletyki ma swoja WI­mowę. 

Wymieniłem

Zakładu Graficzne i Wydawnicze 
;,Dom Słowa PoKkiean-’

Ba*. 75« B-7-13491

miejsca 
zdaniem,

lekkoatletów.
Sidło i mają.

Pewne 
moim

Chromik, a takie

Z. Gluszek

KOSZYKÓWKA
1. Kapałczyńska 

ZAPASNICTWO
1. Kuczyński
2. Sznajder 

SANECZKI
1. Goręonlówna 

GIMNASTYKA
1. Joklel
2. Rakoczv 

NARCIARSTWO

Trenerzy
1. Dudek
2. Mulak
3. Szelest

BOKS
1. Stamm
2. Szydło 

PIŁKA NOŻNA
1. Brzozowski
2. Cebula
3. Dziwisz
4. Foryś
5. Koncewicz
6. Steiner 

KOSZYKÓWKA
1. Grzechowiak
2. Maleszewski
3. Patrzykont 

SIATKÓWKA
1. Kraus 

KOLARSTWO
1. Kaplak 

PŁYWANIE

NARCIAKSTWO
1. Mróz

PODNOSZENIE CIĘŻARÓW
1. Czarkowski
HOKEJ NA TRAWIE
1. Małkowlak 

ZuZEL
1. Olejniczak 

STRZELANIE
1. Matuszak 

SZERMIERKA
1. Kevey

Zespoły
PIŁKA NOŻNA
I. CWKS Warszawa
2. Garbarnia Kraków
3. Górnik Zabrze
4. Ruch Chorzów
5, Stal Sosnowiec
6. Warta Poznań

SIATKÓWKA MĘ2CZYZN
1. AZS AWF

KOSZYKÓWKA MĘ2CZYZN
1. CWKS Warszawa
2. Kolejarz Poznań 

KOSZYKÓWKA KOBIET
1. AZS AWF

HOKEJ NA ŁODZIE
1. CWKS Bydgoszcz
2. CWKS Warszawa
3. Górnik Stalinogród 

PIŁKA WODNA
1. CWKS Warszawa 

HOKEJ NA TRAWIE
1. CWKS Poznań
2. Sparta Gniezno

PIŁKA RĘCZNA
1. Budowlani Chorzów.

PIERWSZY „ODZEW"
W tym czasie mogliśmy za­

obserwować zjawisko wzmożo­
nego nacisku na poszczególne 
ogniwa naszego aparatu w celu 
uzyskania jak najkorzystniej­
szego zaszeregowania. Każda 
zmiana składu Rad Trener­
skich czy też Sekcji pociągała 
za sobą wysunięcie nowych na­
zwisk i nowych poglądów na 
sprawy trenerskie.

Trzeba było dużej cierpliwo­
ści i skrupulatności, by szcze­
gółowo zbadać te wszystkie 
sprawy i zająć jak najbardziej 
obiektywne stanowisko podyk­
towane rzeczywistymi interesa-
mi ruchu sportowego. Stąd 
przewidywane na rok 1953 
kończenie akcji nadawania 
tułów fachowcom starszej 
neracji przeciągnęło się do 
ku 1955.

też 
za- 
ty- 
ge- 
ro-

Przeprowadzona w 1955 r. 
analiza stanu zatrudnienia fa­
chowych kadr trenersko-instruk­
torskich wykazała, że obowią­
zujące normy nie zostały jed­
nak w pełni wj-korzystane dla 
dobra ruchu sportowego. Brak 
skutecznej kontroli jakości pra­
cy i dyscypliny płac wypacza 
intencje prawodawców. Często­
kroć przyjmuje się dowolne ry­
czałty z krzywdą dla trenera 
w stosunku do rzeczywistego 
wkładu pracy, częstokroć (zwła­
szcza w dochodowych dyscypli­
nach sportu) dokonuje się wy­
płat z ominięciem przepisów.

Zdarzają się nieraz różnego 
rodzaju rozgrywki personalne. 
Czasami szowinistyczne wypa­
czenia, uniemożliwiające pracę 
wychowawczą są przyczyną nie­
chęci ze strony kadry traktowa­
nia trenerstwa jako zawodu 
stałego, a raczej wygodniej jest 
traktować tę pracę jako dodat­
kową funkcję. Podniesiona do 
wysokiej godności praca trene­
ra nie stała się jeszcze ustabili­
zowanym zawodem.

1457 TRENERÓW
Możemy obecnie podać, że 

Przewodniczący GKKF nadal
uprawnienia trenerskie z wery­
fikacji 483 osobom, w tym 192-

BIAŁE PLAMY

Interesującą sprawę stanowi 
terytorialne rozmieszczenie kadr 
trenerskich. Ponieważ znany 
był fakt nierównomiernego roz­
woju sportu w poszczególnych 
województwach, planowana re­
krutacja na kursy odbywała się 
systemem terytorialnym.

Nie pomogło to jednak w usu­
nięciu drastycznych czasami 
dysproporcji. W tym wypadku 
przyczyna i skutek uwarttnko- 
wuje się bardzo ściśle: slaby 
rozwój w danej dziedzinie spor­
tu powoduje brak odpowiednich 
kandydatów na kurs trenerski 
1 na odwrót — brak wysoko­
kwalifikowanych kadr hamuje 
rozwój sportu.

Wyjście z tej sytuacji widzi­
my w prawidłowej, konsekwen­
tnej i planowej działalności or­
ganizacyjnej komitetów kultury 
fizycznej, sekcji i zrzeszeń spor­
towych. Planowy i nie żywioło­
wy jak dotychczas dopływ bodź­
ców organizacyjnych, środków 
materialnych oraz terenowe 
szkolenie kadr pomocników in­
struktorów i instruktorów po­
winno stanowić zaczątek roz­
woju danej dziedziny sportu 
Dotychczasowe głosy, które nas 
dochodzą, idą w zasadzie po li­
nii rozpoczynania pracy w tere­
nie z trenerem, to jesf w naszej 
strukturze z najwyżej kwalifi­
kowanym specjalistą w swojej 
dziedzinie.

NIE SERIAMI

Uwzględniając podaną po­
wyżej pozycję trenera jako wy­
sokiej klasy pedagoga - specja­
listy nie wydaje się celowo ule­
ganie żywiołowemu naciskowi 
i nadawanie tytułów trener­
skich systemem seryjnym. Tre­
nera należy traktować jako spe­
cjalistę dla zaawansowanych 
sportowców, a w dól oddziału­
je on poprzez asystentów-in- 
struktorów.

Jeśli przyjmiemy, że ilość 
sklasyfikowanych zawodników 
świadczy w pewnej mierze o 
efektywności pracy kadry, to 
można by zilustrować tę spra-

fikacji 483 osobom, w tym 192— wę dwoma przykładami:
I klasy. Niezależnie od porząd- według ewidencji Stołecznego 
kowania sprawy starszej kadry Komitetu Kultury Fizycznej na

Uwaga: Warszawa miasto obejmuje 299 trenerów zarejestrowanych
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S kacze Edward Adamczyk.

reprezentacji często stawali 
wobec problemu: czy startować 
ma Iwański czy niewiele ustę­
pujący mu Kropidlowski, a w 
tyczce Janiszewski czy Ważny. 
Były to radosne kłopoty i oby 
były one powszechne dla 
wszystkich konkurencji.

Gdyby przyszło nam wybrać 
najlepszego polskiego skoczka 
w roku 1955 wybór nasz padl- 
by na Edwarda Adamczyka. 
Dziesięć lat startów w skoku 
w dal, plotkach, 10-boju, a
ostatnio o tyczce bynajmniej 
nie wpłynęło na obniżkę formy 
tego zasłużonego lekkoatlety. 
W tej chwili wszystko wska­
zuje na to, że Adamczyk pój­
dzie śladami radzieckiego mi­
strza tyczki Mikołaja Ozolina, 
którego „długowieczność" w tej 
dyscyplinie stała się przysło­
wiowa.

Fot. Archiwum

przypaść szczyt formy tego za­
wodnika, a więc lokata w 
pierwszej szóstce tyczkarzy 
świata nie Jest niemożliwa.

Grabowski w skoku w dal 
odnalazł swoją formę sprzed 
trzech lat i w tym roku wy­
walczył podobną pozycję jak 
Adamczyk: jest dziesiąty na 
świecie i trzeci w Europie. 
Przy tym również legitymuje 
się zwycięstwem nad najlep­
szym Europejczykiem, Węgrem 
Foeldessym.

Nieco inaczej przedstawia 
się sprawa ze skokiem wzwyż 
i trójskoklem. W pierwszej z 
tych konkurencji nie zanoto­
waliśmy w tym roku więk­
szych sukcesów, chociaż prze­
ciętny poziom pierwszej dzie­
siątki wyró.wnał się znacznie i '
po raz pierwszy przeciętna wv-
—’ ------ J FabrykowsklI
 po raz pierwszy 
nosi ponad 190. I— 
zdystansował w tym roku Le-
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w St. KKF oraz 131 po specjalizacji w AWF, którzy Jeszcze książeczek ni. otrzymali, i

wandowskiego, ale zdołał po., 
prawić się tylko o 2 cm. Le-" 
wandowski natomiast nie upo 
rał się w tym roku z wysoko ' 
ścią 195. Nienajgorsze wyniki" 
zaplecza świadczą o tym, że.' 
dysponujemy dobrym materią-? 
lem zawodniczym, ale ze szko. 
leniem jego nie wszystko jest, 
w porządku. Jak krążą słuchy, 
skok wzwyż stanie się tematem 
najbliższej fachowej narady 
trenerskiej i mamy nadzieję, 
że od tego momentu będzie, 
można wiele zmienić na lepsze...

Trójskok — to dziwna w 
tym roku konkurencja. Do 
II Igrzysk włącznie trójskocz-. 
kowie nie zanotowali żadnego
sukcesu międzynarodowego.
Później przyszedł niespodzie­
wany rekord Dziewolskiego, a 
na mistrzostwach Polski po raz 
pierwszy aż trzech zawodników 
osiągnęło granicę 15 m, a dzie­
siąty wynik w tabeli wynosi . 
w końcu roku 14.61. Dało to 
w efekcie bardzo wysoką prze­
ciętną, która znowu dowodzi, 
ze dysponujemy dobrym mate­
riałem, ale dotychczas nienaj­
lepiej wykorzystanym. W każ­
dym razie perspektywy tej 
konkurencji są bardzo obiecu-z
jące 1 wcale się nie zdziwimy, 
jeśli w roku przyszłym dzie­
siąty wynik będzie wynosił
15 m.

Z. Gluszek

WZWY2
R. E. — Nllsson, Szw.
R. P. — Lewandowski

(1954)
... -------------------- (1954)
Najl. przeć, ub. lat (1954) 
Przeć, w bież, sezonie

188.30
190.33 •.

10.
1.99
1.97
1.96
1.92
1.92

Fabrykowskl, A. Gliw. 
Lewandowski, B-Wr. 
Mroczyńskl, A-Poz. 
Potocki, K-Kr.
Skupny, A-Poa. 
Cecuła, B-Gd. 
Chęciński, C-Wr. 
Glbez, C-Kr. 
Gawkowskl, K-Wwa 
Szlyk, C-Wwa

Lewandowski Zbigniew 
Fabrykowski Kazimierz 
Pławczyk Jerzy 
Skupny Janusz 
Mroczyńskl Bolesław

1.91.5 Potocki Roman
1.90
1.90
1.90
1.90

Hoffman Karol 
Gamuszewski Witold 
Cecuła Józef 
Chęciński Jerzy

W DAŁ
R. U. — Łong, Niemcy (" 
R. P. — Grabowski (1955) 
Najl. przeć, ub. lat (1954) 
Przeć, w bież, sezonie

(1937)

1. Grabowski, G-St.
2. - Iwański, C-Wa
3. Kroptdlowski, Sp-Gd.
4. Frańczak, S-Rzesz.

10.

Krugllk, A-Gd. 
Sporny, S-Pozn. 
Chmielewski, K-Wa 
Janiszewski, K-Kr. 
Schinke, A-Wr. 
Dziewolski, A-Pozn.

7.55 Grabowski Henryk 
i.46 Iwański Zbigniew 
ZJJ Adamczyk Edward 
4'12 Kropidłowskl Kazimierz 
7.38 Nowak Zdzisław 
7.36 Ratajczak Janusz 
7.32 Sikorski Stefan
7.32 Kiszka Emil
7.31 Hanke Tadeusz
7.23 Frańczak Zenon

TYCZKA
R. E. — Landstroem, Flni. (19351
R. P. — Adamczj-k (1955) 
Najl. przeć, ub. lat (1954) 
Przeć, w bież, sezonie
1. Adamczyk, c-Wr.

10.

Janiszewski, K-Kr. 
Ważny, A-Wa 
Krzemiński, Sp.-Gd. 
Bednawaki, A-Wwa 
Gronowski, Gw-Wr. 
Świątkowski, L-Pozn 
Gmura, Gw-Bydg. ’ 
Wyleżoł, B-Chorz. 
Pietrzyk, U-Krywałd

4.43 Adamczyk Edward 
».30 Janiszewski Zbigniew 4.30 Ważny Zenon ® W

An<irzej 
?J?n*ider, WUhełm 

in? M°roń“yk Antoni

TR0JSKOK 
r. E. — Szczerbakow, 
PD - . ZSRR (1955) Nmi ~ Dzlewolskl (1955) 
P®3]- P^ec. Ub. lat (1954) 
Praec. w bież, sezonie 
1. Dziewolski, A-Pozn. 
?' S0?™1' Sp-W-wa 
7 C-Bydg.
4. Maliszewski, c-wa 
»• Zdanowicz, G-Wałb. 
»• Malcherczyk, c-Wr. 
J- Chmielewski, K-Wwa 
8- Gizelewski, C-Bydg. 
a. Laurentowski. A.-Pozn. 

10. Juckiewicz, Sp-Gd.
15.41 Dziewolski Ryszard 
15.39 Welnberg Zygfryd 
13.23 Kowal ‘ Stanisław • 
JJ-K Glżeiewskl Jerzy 
IrS! J?*liszewskl Ryszard 
14.43 Zdanowicz Jan 
JM? MSlcherczyk Ryszard 
li» ^upntowskl Hieronim 
lii! HoMman Karol 
14.75 Chmielewski Stanisław

1.78

1.97

1.92 ■ 
1.91.5 
' 1.90

1.90
1.90
1.88 

’ 1.87
• 1.83 •

1954
1955
1932
1954
1955
1955
1936 ' 
1937
1954 .
1955

7.170
7.230 .

7.23
7.20 '
7.10
7.10
7.06

1955 
1954 
1949 
1955 
1934 
1954 
1931
1950 
1937
1955

4.50
4.023 
4.W8
4.43 
4.30 
4:30 
4.20 
4.00 
3.90 
3.86 
3.86 
3.82
3.81

1955 t 
1955 .
1955 
1955
1935 > 
1939 
1954
1954 - 
1935 
1938

16.35
14.632
14.928
15.41 , 
15.23

15.00
14.93

14.75
14.69 
14.61
IKS" 
1954 
195S 
1954 ' 
1955 " 
1955■ ’ 
1955 
1954 ' 
IBM 
1954
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Hokeiści Lubljany

wymywają z CWKS Bydgoszcz
KRYNICA 3.1 (tel. wł.) Po nie­

dzielnej porażce, Jaką w noworocz­
nym turnieju hokejowym poniósł 
Jugosłowiański H.K. LubIJana z 
KTH. spodziewano alę na ogół 
gładkiego zwycięstwa bydgoskiego 
CWKS-u, który miał zmierzyć się 
w poniedziałek z drużyną Jugo­
słowiańską. Tymczasem goście 
sprawili krynickiej publiczności 
przyjemną niespodziankę, odno­
sząc zwycięstwo w stosunku 5:4 
(0:3. 3:1, 2:0). Jugosłowianie Jeź­
dzili znaczni© lepiej, lepiej pro­
wadzili krążek, a ponadto wyko- 
riystal-l przytomnie sytuacje pod­
bramkowe w drugrej 1 trzeciej ter­
cji. Gdvbv nie pierwsza tercja, w 
której Liłbljann grała Jeszcze moc­
no stremowana po niedzielnym 
lak niekorzystnym dla niej 
wyniku l straciła w tym okresie 
trzy bramki, wynik końcowy byl 
by bardziej korzystny dla Jugo«

słowlan, którzy w poniedziałek 
zdobyli sympatię publiczności za 
ambitną postawę i ofiarną walkę 
sportową na lodowisku.

Przy silnym dopingu 4-tyslecz- 
nej widowni LubIJana zaczęła w 
drugiej tercji odrnblnć różnicę 
bramkową, by w decydujące) fn- 

spotkania przechylić szalę 
zwycięstwa na swoją korzyść. Do 
zwycięstwa Jugosłowian przyczy­
nili się napastnicy Pogorec I Ja- 
neżlc oraz dobrze" broniący bram­
karz Krstonoslc.

Drużyna bydgoska, mimo 
wzmocnienia Lewackim, zaprezen­
towała sle korzystnie Jedynie w

Wysoki poziom
nie usprawiedliwia... zarozumiałości

Wielokrotny reprezentant Szwecji pisze o hokeju w Kanadzie
Wielokrotny reprezentant Szwecji w hokeju, obecnie dziennikarz sportowy — GSsta Johansson 

przebywa od miesiąca w Kanadzie, skąd przesyła regularne korespondencje do gazety „Ekspressen". 
Tematem Jego korespondencji jest oczywiście hokej, oto kilka interesujących wyjątków z Jego re­
lacji:

Odpowiadają i

I tercji, zdobywając trzy bramki 
przez Lcwnr.ldegu. Sołtysa l Jędro- 
la. W drugiej I trzeciej tercji 
wojHlwHVl, zaskoczeni ambitnym 
zrvwom Jugosłowian, zostali ze- 
pchnie I do defensywy I nie potra­
fili uzvskar nawal remisowego wy­
niku, strzelając jedynie ezwart.ą 
bramkę przez Musielaka. Zdohyw- 

bramek dla H.K. LubIJanacaml 
i byli:...... Pogoree — 2. 
źle oraz Pmwnc —

Vnlker, Jane- 
po 1.

TADĄC do Kanady zdawa- । niejsze gwiazdv, w rodzaju bra- 
« lem sobie sprawę, że dwa 1 ci Warwicków?

pojęcia — Kanada i hokej są : — Nie. Slla tej drużyny leży 
tam prawie nierozerwalne. Ale 1 w wyrównanym poziomie wszy- 
nawet gdybym byl Innego zda- stklch linii.
nia, musiałbym zaraz po przy- I — Nie boją się oni Rosjan? 
jeżdzle na miejsce stwierdzić to — Widziałem finał ostatnich 
z całą stanowczością. Już w po-! mistrzostw świata w Krefeld W 
ciągu do Winnipegu miałem j telewizji I mogę powiedzieć, że 
przedsmak tego, czego w ciągu nie boimy się żadnego przeciw- 
następnych dni pobytu byłom nika!

Jakkolwiek silna byłaby druży­
na klonowego liścia na Cortinę 
— pomyślałem — ta zbytnia 
pewność siebie graniczy już z 
zarozumiałością. I już chcialem 
powiedzieć mu co o tym myślę, 
ale jakoś powstrzymałem się. 
Przypomniałem mu tylko rok

Pod znakiem Igrzysk Zimowych
KANADYJCZYCY 

SĄ DOBREJ MYŚLI 
OTARCIARSKA ekipa olimpijska

Kanady, składająca się z 4 ko­
biet i 6 mężczyzn, wyjechała z 
Montrealu do Europy, na przed­
olimpijskie zawody w Szwajcarii i 
Włoszech. Przewodniczący grupy 
olimpijskiej Farmer oświadczył, że 
jest dobrej myśli co do występów 
swojego zespołu. Dodał on, że 
największe nadzieje pokłada w 
zawodniczkach, które powinny 
przywieźć do Kanady nawet kil­
ka medali złotych, w tym w Je­
dnej z konkurencji alpejskich. 
Kanadyjczycy trenowali przed 
wyjazdem na górze Tremblant pod 
kierunkiem trenerów McCullocha 
i Austriaka Gabia. Obaj trenerzy 
stwierdzili, że zespól kanadyjski 
jest najlepszy, jaki miała kiedy.

zimowychkolwlek Kanada

na krytykę
,,Jednego knperownlka złapaliśmy 

u rękę. Nazywa się ob. Glelnta." 
Pod takim tytułem zamieściliśmy 

■w numerze 135 „Przeglądu Sporto­
wego" artykuł piętnujący Jedne­
go z „działaczy" — kaperownlków 
Włókniarza Dzierżoniów. Jak za­
pewne pamiętacie ob. Glelata złapa­
ny został na gorącym uczynku ka- 
perowanla utalentowanego juniora 
Cracovli, Feliksa Staszka.

Dotychczas odpowiedziała na kry­
tykę Rada Główna ZS Włókniarz 
eraz KS Włókniarz w Dzierżonlo-

Sędziowali Bielecki (Polska) I 
Clsar (Jugosławia). Przed meczem,

nlen<em bo o g. 20.30,
w repertuarze
łyżwlarkn szwedzka Mai 

.oklaskiwana entuzjastyczni
4 • l y.s i »,'c z n ą w < d o w n I ę.

KRYNICA. W trzecim d

wystąplla 
doskonała

świadkiem na każdym kroku. Byłem zaskoczony tą ndpowie- 
Z wszystkich głośników radio-, dzią. a szczególnie pewnością 
wych. zainstalowanych we ( mego rozmówcy. Kanada nie o- 
wszystkich przedziałach, brzmią-1............................
ty szczegółowe reportaże 1 spra­
wozdania z odbywających się w

bawia się żadnego przeciwnika!

w
............. no-
hokelnwegó

z tym czasie meczów hokejowych. 
11 to jakie reportaże! Rzeczowe

wanym teamem KTH — CWKS Byd-

Burda* 3 oraz Jędrni | Małek. 
Cucek, Prosenec. Jem-

mec I Zupanclo.
Mecz prowadzili sędziowie: Cisar 

(Jugosławia». I Marzec (Polska).

„Na podstawie zebranych mate­
riałów o ob, Gtelacle — czytamy 
m. In. w odpowiedzi Rady Głównej

piła również
Mai Britt. i

atwlerdzamy. że artykuł całko-
wicie odpowiada prawdzie. Wdzięcz­
ni Jesteśmy korespondentowi „Prze-
glądu Sportowego", że zdemasko -

22 Polaków
wat szkodliwą dla aportu polskiego 
działalność ob. Glelaty. My, ze 
swej strony, nie tylko zawieszamy 
w pracy ob. Glelatę, ale wyko - 
rzystując kampanię sprawozdawczo- 
wyborczą w kotach sportowych po­
lecamy Radom okręgowym przed­
stawiać kaperownlka Glelatę Jako 
szkodnika sportu Polski Ludowej".

Odpowiedź KS Włókniarz w Dzier­
żoniowie: „Wyjaśniamy, źe spra­
wą ob. Glelaty zajęta alę specjalna 
komisja powołana pracz Radę Głów­
ną ZS Włókniarz. W konsekwencji 
zamieszczonego przez Was artyku­
łu, na specjalnym zebraniu z u- 
dzlaiem przedstawicieli Rady Głów­
nej, organizacji partyjnej, dyrek-

na liście
najlepszych
szybowników

cjl zakładów — ob. Glelata został
zawieszony w działalności aporto­
wej. O ostatecznej decyzji komisji 
w sprawie ob. Gtelaty zawiadomi­
my redakcję po dokładnym ustale­
niu winy w/w."

Nasz korespondent, ob. Chruściel 
pisał kilkakrotnie do redakcji o 
krytycznej sytuacji w życiu spor­
towym Lukowa. Stan ten spowodo­
wany byt w dużej mierze brakiem 
zainteresowania PKKF-em ze stro­
ny Wojewódzkiego Komitetu Kul­
tury Fizycznej w Lublinie oraz nie­
udolnym kierownictwem PKKF.

Na nasz artykuł w tej sprawie

Mlędzyna rodowa Federacja 
Lotnicza „FAI“ opublikowała 
wykaz posiadaczy złotej odzna­
ki szybowcowej z trzema dia­
mentami, na dzień 1 stycznia 
1956 r.

Wykaz obejmuje 46 nazwisk, 
z których 22 należą do pilotów 
polskich. Drugie miejsce zaj­
muje Francja — 15, przed USA 
— 6 oraz NRF, Szwajcarią i W. 
Brytanią — po 1.

Pierwszym zdobywcą odzna­
ki byl Amerykanin John Ro­
binson, drugim Polak Tadeusz 
Góra. Odznakę przyznano do­
tychczas tylko 2 .■ kobietom. 
Pierwszą, z numerem kolejnym 
12 otrzymała Francuzka Chois-
net, drugą — nr 32 
Wanda Szemplińska.

Polka

(nr „Przeglądu Sportowego”)
WKKF wyjaśnia, że ob. Cabaj zo­
stał zwolniony z obowiązków prze­
wodniczącego PKKF, Na jego miej­
sce powołany został działacz o 
wyższych kwalifikacjach.

Poza tym WKKF na sesji wyjaz­
dowej w I kwartale 1956 r. prze - 
prowadzi szczegółową analizę pracy 
Powiatowego Komitetu Kultury Fi­
zycznej w Łukowie i udzieli mu 
wydatnej pomocy.

*
Po meczu piłkarskim Kolejarz. 

Wrocław — LZS Kuźnice Świdnic­
kie chuligan rzucił kamieniem w 
zawodnika Kolejarza. Działo sig to 
wówczas, kiedy LZS-owcy, prag­
nąc zapobiec incydentom, odpro­
wadzali gości oraz sędziego na sta­
cję.

WKKF Wrocław zamknął boisko 
EZS-u w Kuźnicach. LZS-owcy u- 
znall decyzję władz wojewódzkich 
za niesłuszną 1 wysłali protest.

W odpowiedzi udzielonej LZS-owl 
WKKF Wrocław napisał:

„Komisja Sportowa SPN WKKF 
po zapoznaniu się z treścią Wasze­
go pisma stwierdza, źe pismo to 
zdradza zupełny brak znajomości 
przepisów, szowinizm, brak Jakie­
gokolwiek samokrytycyzmu, oraz 
zawiera cały Szereg nleprawdzi - 
wych I niepoważnych Insynuacji*'.

Jakież to były Insynuacje?
Otóż LZS-owcy uważali, że spra­

wozdanie złożone Komisji Sporto­
wej przez sędziego zawodów było 
jednostronne 1 nieprawdziwe. In­
ne zarzuty: Komisja Sportowa SPN 
podjęła decyzję zamknięcia boiska 
nie wysłuchawszy świadków Incy­
dentu — sędziego z PKKF Świdni­
ca r sekretarza Rady Powiatowej 
LZS w Wałbrzychu. Arbiter zawo­
dów, Ob. Borczko sędziował b. żle,

Mistrzostwa
łyżwiarzy Kolejarza

Przewidziane na dn. 27. 12. 195.5 
—6. I. 1956 1 odwołane z powodu 
zlvch warunków atmosferycznych 
—’ mistrzostwa łyżwiarskie ZS Ko­
lejarz w Jeżdzle figurowej na lo­
dzie. odbędą się ostatecznie w ter­
minie 7—8 bm. w Pruszkowie. W 
mistrzostwach startować będą łyż­
wiarze figurowi klasy mistrzow­
skiej, t. II I III. Poza konkursem 
w zawodach wezmą udział czoto- 
wl zawodnicy innych zrzeszeń.

Nie stajemy w obronie chuligani 
1 nie tolerujemy łobuzerskich wy - 
bryków, ale jest taki zwyczaj, któ­
ry nakazuje przesłuchanie świad­
ków incydentu, i chyba nie był to 
ze strony LZS-owców jakiś szowi­
nizm. niepoważna insynuacja Itp. 
a raczej zaufanie do władz sporto-' 
wych, że wysłuchają żalów LZS-u.

Odpowiedź WKKF nie czyni za­
dość prośbie sportowców wiejskich.

(K)

W czwartek
CWKS Warszawa 
Górnik Stalinogród 
na Torwarze

Spotkanie hokejowe o mistrzostwo 
I ligi- między CWKS i Górmkiem 
Stalinogród, które ma duże znacze- 
nle^dla układu tabeli ligowej, zo­
stanie rozegrane w czwartek 5 bm. 
o godz. 18 na Torwarze. Przed me­
czem i w przerwach wystąpi w po­
kazie tańców na lodzie Szwedka 
May. -Britt.

Bilety w przedsprzedaży nabywać 
tnożna: * bm. w godz. ló—18 w ka­
cach stadionu CWKS 1 5 bm. od 10 
w kasach pływalni CWKS.

1954 i mistrzostwa 
Sztokholmie, kied.y 
na siebie drużyna 
została formalnie 
przez Rosjan (7:2).

równie pew- 
kanadyjska 

rozgromiona

Z Cortiny 
w kilku

— Ano, zobaczy my — kończy 
Johansson swą korespondencję. słowach

Amerykanie są skromniejsi
opisy meczów, dokładne infor­
macje o formie zawodników, 
wywiady i komentarze.

Pierwszym człowiekiem, na 
którego natrafiłem na dworcu

drużyny

już 17 graczy, którzy w drugiej 
'połowie streznia zameldują się 

w Winnipegu byl... tragarz z w Corłinie. Wlbkśznść z nich 
pękiem kijów ■ hokejowych. Po chodzi z jednego, trenowane-
drodze do hotelu spotykałem co 
krok malców, uganiających się 
za krążkiem. Prawie każda wil- l

go od lat przez Mariuci‘ego ze­
społu uniwersytetu Minnesota, 
a kilku pozostałych, to jego 
dawniejsi wychowankowie, gra-la miała swe małe lodowisko... 

Widziałem mecz między czo­
łowym klubem Winnipegu i Ed- 
monton Merkurys. Zupełnie do­
bry poziom, ale specjalnie ni­
czym nie zaimponował mi. Bar­
dziej Interesujący i zacięty byl 
jednak inny, rozegrany pomię­
dzy dwiema drużynami szkolny­
mi. Na lodowisku w centrum 
miasta, grali chłopcy w kom­
pletnym stroju hokejowym, w 
niezwykle barwnych, krzyczą­
cych wprost kostiumach. Gra ze-_ńt tak. 
była do tego, stopnia porywają-; ch',((p 
ca, ze chwilami zaczynałem , nl klc trcnuJ
wątpię w informacje mego to- uraclwle । e| co
warzysza ze na lodzie są ucz- traf| , ?
nlowie. Po meczu zapytałem j d ■» j Kanadyjczycy i

'jący obecnie w innych uniwer­
sytetach lub odbywając}’ służbę 
wojskową. Znawcy hokeja 
twierdzą, że zespół ten jest sil­
niejszy od drużyny, która w 
1935 reprezentowała USA na 
mistrzostwach świata. Najlepsi 
gracze 7. tamtej drużyny Riga- 
zio. McKinnon. Matchefs i Chri. 
stian jadą również do Europy,

jednego z chłopców kto ich na­
uczył tak dobrej gry, a przede 
wszystkim tak wspaniałego opa. 
nowania krążka.

zdam i zespołu jak w ub. roku. 
Mariuci chatakteryzuje swój

twarde 1 wytrzymałe, napastni­
cy potrafią zagrać na wysokim 
poziomic. Mayasich, Matchefs 
Christian 1 Cleary — to gracze 
o wspanialej technice i bardzo 
rozsądni taktycy.

Hokeiści USA odbyli już kil­
kutygodniowy obóz przygoto­
wawczy. 22-osobowa kadra.* z 
której wyłoniono 17 reprezen­
tantów na Cortinę. trenowała w 
ciągu ostatnich 10 dni bardzo 
forsownie. Przed południem 3 
godziny na lodzie, po południu 
godzina gimnastyki na hali, 
wieczorem wykłady taktyki.

Reprezentacja USA rozegra 
przed wyjazdem do Europy jesz­
cze kilka spotkań z drużynami 
zawodowymi.

A oto ostateczny skład zespo­
łu:

bramka: Ikola (Michigan), Ri- 
gazio (Harrard).

• Na 12 placach 1 ulicach Corti­
ny zainstalowane zostaną megafony, 
przez które nadawany będzie prze­
bieg i opla walk we wszystkich 
konkurencjach.

• Igrzyska Zimowe będą mogli o- 
glądac wszyscy mieszkańcy Cortiny 
z wyjątkiem urzędników banko­
wych, którzy prz^z cały czas trwa­
nia Igrzysk będą urzędowali od 8 
rano uo 3 wieczorem bez przerwy.

• Włoskie koleje państwowe po­
czyniły w związku z Igrzyskami 
szereg ulepszeń i remontów na 
dworcach leżących na trasie do Cor­
tiny. Powiększono dworzec w San 
Candido na granicy austriackiej, 
odnowiono dworzec w Dobiacco 1 
odmalowano wszystkie inne dwor­
ce w okolicy Cortiny.

• Organizatorzy, którzy byli tacy 
dumni z 30-cenlymetrowcj warstwy 
śniegu w Cort/nle, mają obecnie po­
ważne zmartwienie, albowiem slroc- 
co (coś w rodzaju naszego halnia- 
ka) i słoneczna pogoda stopiły po­
krywę śnieżną do 10 cm. Lokalna 
stacja meteorologiczna rtie zapowia­
da ochłodzenia. Ekipa włoska po 
zawodach w Szwajcarii będzie zmu-. 
szona trenować w Zurs (Austria).

Igrzyskach.
ISIS UCZESTNIKÓW W COKTINIE

Rekordowa liczba ISIS sportow­
ców 1 osóh towarzyszących z W 
państw spodziewana Jest w Cor. 
Unie Z liczby tej 14G0 sportow. 
ców 1 oficjeli zostanie zakwa­
terowanych w Cortinle, a 1S5 osób 
w pobliskiej miejscowości Mlsurl- 
na, gdzie znajduje się tor lodowy.

Najliczniejszą ekipą będzie ZSRR 
— 113 osób, następnie USA — IM, 
Szwecja — 113, Włochy — IW 1 
Niemcy — MS.

239 KANDYDATÓW 
W FINLANDII

Finlandia ma z czego wybierać. 
239 biegaczy, biegaczek I skoczków 
kandyduje do fińskiej reprezenta. 
cjl olimpijskiej. Z tej Imponują, 
cej liczby wyłoniona będzie 28- 
osobowa reprezentacja na Cortinę 
na ostatniej eliminacji w Kuoplo, 
w dniach 4—s bm. W biegu na 18 
km weźmie udział 83 zawodników, 
na 30 km — 62, na 50 km — Sil. 
Dwaj najlepsi biegacze fińscy o- 
statnlch lat Hakulinen 1 Vlltanen 
startować będą na wszystkich 
trzech dystansach. Ponadto o 
miejsce w reprezentacyjnej szta. 
fecie będzie walczyło 10 biegaczek 
na dystansie 5 km oraz 17 zawo­
dniczek na 10 km.

W skokach konkurs eliminacyjny 
obejmie 28 zawodników.

FALKANGER LEPSZY 
OD BERGMANNA

karencjach alpejskich za grani, 
cą. Ekipa radziecka Ucząca 10 za­
wodników, 2 trenerów, klerownl. 
ka i tłumacza przybyła w ponie­
działek do Wengen.

Na starcie w Lauberhom sta­
ną reprezentanci IG krajów. Do 
Wengen przyjechali już Ameryka, 
nie ze swoją ostatnią rewelacją — 
Tomem Corcoranem, w którym po­
kładają wielkie nadzieje. Fawory­
tami są oczywiście narciarze au. 
strlaccy z Moltererem. Obcralgne- 
rem l sallerem na czele.

Rekord trasy Lauberhorn li­
czącej 3850 m (z różnicą wznie­
sień 1040 m) należy do Austriaka 
Toni Sailera, został ustanowiony 
w 1955 r. i wynosi — 3:27,1.

BIEGACZE X SKOCZKOWIE 
ZMIERZĄ SIĘ W LE BRASSUS
W wielkich zawodach dla biega­

czy i skoczków w Le Brassus 
(Alpy francuskie) weźmie udział 
cala elita zachodnio 1 środkowo, 
europejska. Poza Francją 1 Szwaj­
carią, które wystawiają swoje peł. 
ne zespoły olimpijskie, zawody bę­
dą obesłane przez biegaczy i skocz­
ków Włoch, NRF, NRD, Norwegii, 
Szwecji, CSR. Polski 1 Bułgarii. 
Nie jest Jeszcze pewny udział Fi. 
nów i Austrii. Prawdopodobny 
Jest także start skoczków kana­
dyjskich.

BRENDEN ZAMIERZA 
STARTOWAĆ

Zwycięzca olimpijski, Norweg 
Hailgeir Brenden, który jak nie­
dawno donosiliśmy musial ślę pod- 
dać operacji palca u nogi, mimo 
że chodzi jeszcze w filcowym bu­
cie — zamierza jednak startować 
na kontrolnych zawodach przed­
olimpijskich — na 15 km w Opdal 
oraz na 30 km w Trysll 1 nie re­
zygnuje ostatecznie z udziału w
Igrzyskach.
SAMUELSON WYGRYWA 

DO CORTINY
BILET

W Asarnle, miejscowości poło­
żonej w północnej Szwecji odbyły 
się przedolimpijskie zawody elimi­
nacyjne. Bieg na 20 km, w którym 
wzięli udział, uważani za najwięk. 
sze nadzieje olimpijskie, narciarze 
Jernberg 1 Larsson, wygrał nie­
oczekiwanie Samuoisson w dosko­
nałym czasie 1:19,27,0 przed Per 
Larssonem 1:19,53,0. Jernberg byl

kon-W pierwszym treningowym --  
kursie skoków norwerskiej kadry

obrona: 
O‘Grady

McKinnon (Dakota), 
(Boston). Anderson,

Sampson (Minnesota),
atak: Mayasich. Dougherty,

Rosjanie, ale wiem, że ja jadą ) Matchefs 
tam z silną drużyną. Rlgazlo । Christian

Meredith. Campbell (Minnesota).
(Michigan), Purpur, 

(Dakota). Cleary 
Olson (Michigan). 
Burnett (Boston),

np. byl w Krefeld jednym z ' (Harvard), 
j najlepszych bramkarzy turnie- ; Rodenhiser.

*;To iiMlna sztuka — odpo- ju mistrzowskiego, a mój dra-I (Ikola, McKinnon, Matchefs i 
wiedział 14-!etni chłopak — g| bramkarz Ikola jest od niego Christian grali w ub. sezonie w 
każda klasa w naszej szkole ma chvha lenszr. Unie obronne sa 1
swoją drużynę hokejową — 
często więc gramy między sobą, 
prawie każdego popołudnia, a 
poza tym w programie nauki 
mamy jeszcze 5 godzin w tygo­
dniu obowiązkowych lekcji ho­
keja".

Rozmawiałem dość długo z 
dziennikarzem sportowym „Win- 
nipeg Tribune" Charles MacFar-

chyba lepszy. Linie obronne są ‘ Minnesota). W

Międzynarodowy
turniej szachowy w Krynicy

lane. Zapytałem go w pewnym ; krynica, 3.1 itei. wł.). Na mię- 
momencie o jego zdanie na te- T
mat poziomu diuzyny olimplj- . niedzialek 2 bm. trzecią rundę
sklej Kanady. Czv jest ona lep- [ spotkań.. Najciekawszą partią tej 

- — • - | rundy było spotkanie mistrza NRD
[ Uhlmanna z mistrzem Jugosławii 
1 — Karaklaiczem. Gra została od-

sza od Penticton V‘s?
— Ani lepsza, ani gorsza

odrzekł on bez namysłu, .. Knslnwu 
każdym razie dość silna, aby nowskt.'

i łożona z nieznaczną przewaga Ju­
gosłowianina.

obronić tytuł mistrza.
który

Dobrze zagrał Tar- 
pokonal Vukovica

(Jugosławia), "natomiast mistrz Pol-
Rf..:. ... ...„.i. ......u:, ski Gromek niesnodziewanieMacie W tj m zespole Wjblt- ,wo przegrał z Miliczem (Jug.).

„Szachy

ła-

W postałych partiach Dłthmann
konał Balcarka, a gry Puc (Jugo­
sławia) — Bolesławski i Gniot — 
Łuczynowicz zostały odłożone.

We wtorek dogrywano partie 
odłożone z pierwszych trzech rund. 
T 9 odłożonych gier 3 przyniosły

UKAZAŁ SIĘ
nowi* numer miesięcznika „Szachy**. 
Cena pojedynczego numeru < złote. 
Prenumeratę przyjmuję wszystkie 
urzędy pocztowe.

■ HELSINKI. Pierwsze miejsce na 
liście najlepszych sportowców 
Finlandii zajął Hellsien (I. a I. 
21 Vlltanen (narty). 8) Lanri- 
strom (1. a.l. 41 Klrjonen (nar- 
tvi, 5) Kallakorpl many). «) 
Mannonen (5-bóji. 7) Lahti (za­
pasy! 8) Maklnen (zapasy). 9) 
Salónen (łyżwiarstwo), 10) t uo- 
risall (1. a.).

• NOWY JORK. „Ring Magaz.lne" 
ogłosił listę 10 najlepszych bo- 
kserów zawodowych każdej wa- 
d w r. 1955 Fluurują na niej 
nazwiska mistrzów i pierwszych 
dwóch „pretendentów' do ty­
tułów mistrzowskich swlats: 
musza Perez (Ars.). Espinosa 
(Fil.) I Martin (Hlszp.). kogu­
cia: Cohen (Fr.), d‘Agata O 
I Peacock (USA), piórkowa: Sad* 
dler (USA). Gallana (Hlszp.) t 
Mnrasen (Kuba), lekka: Smith 
(USA). Carter <USA) 1 Lol (WL) 
pólśrednla: Basilio (USA), do 
Moore (USA). Patterson (USAi 
średnia: Robinson (USA). Olson 
(USA) l Huniez (Fr.). półciężka: 
Mnore (USA). Pattąrson (USA» 
1 Pastrano (USA), ciężka: Mar­
ciano (USA), Moore (USA) I Ba­
ker (USA).

A TALLIN. Na zawodach pływac­
kich l6-1etnt motylkarz LauriLs 
wvnlklem 1:16.0 na 100 m mot. 
ponrawil rekord lunlorów ZSRR 
o 0.5 sek.

• MOSKWA. W końcu 1956 r. od- 
w bedzle się w Moskwie wielki 

międzynarodowy turniej sza­
chowy 7. udziałem nallepszych 
szachistów świata z okazji 10 
rocznicy śmierci słynnego sza­
chisty radzieckiego Alechlna.

• NOWY JORK. Były mistrz śwta- 
ta w wadze ciężkiej Ezzard 
Charles przegrał w 6 rundzie 
przez tko z .Johnsonem.

■ KALKUTA. W finale mistrzostw 
tenisowych Azji Dunczjk Nie 
sen zwyciężył Arklnstala (Au 
stralla) *6:2. 6:4. 6:1. W grze 
pojedynczej kobiet do ^p0}]1 
zakwalifikowały się Amerykan­
ka Gibson po zwycięstwie naci 
awą rodaczką Boston 0.4. 6.8. 
7'5 1 Japonka Kamo, która zwy- 
ciężyła tenlslstkę zach.-nlemlec- 
ką Żehden 7:5. 4:8, 8:3.

a ADELAIDA. W finale mistrzostw 
tenisowych potudn Australii. 
Fraser pokonał Hoada 9.c. 4.8. 
5:7, 7:5.• NOWY JORK. Harrison DHląrd 
mistrz olimpijski w biegu 110 
m pt otrzymał doroczną nagro- 

i dęPlm. sulllvana clla na6gpsze^ 
go sportowca-amatora USA w 

■ ?955 r. Drugą
mata mistrzyni ollmptlską " 
skokach do wody McCormlck.

■ PRAGA. Rewanżem zą" W Cortinle będą wielkie między

remisy. Zremisowali:
Gromek, Bolesławski

Sojka

ski, Gromek — Puc, Puc
Tarnow- 
— Bole-

sławski oraz w najciekawszej do­
grywce dnia mistrz NRD Uhlmann 
z mistrzem Jugosławii Karaktai- 
czem. W pozostałych partiach Puc 
wygrał z Tarnowskim, Sojka bez
wznawiania uznał się za po-
konanego w grze z Miliczem, Kara* 
klaicz zwyciężył Gniotą, którego 
pokonał również Łuczynowicz.

W turnieju prowadzą Dlttmann 
(NRD) i Milicz (Jugosławia) — po 
2,5 pkt. przed Uhlmannem (NRD), 
Pucem i Karaklaiczem (obaj Ju­
gosławia) - po 2 pkt. Po 1,5 pkt. 
mają: Tarnowski. Plater» Łuczy­
nowicz (wszyscy Polska) i vuko- 
vicz (Jugosławia).

W środę 4 bm. rozegrana będzie 
czwarta runda turnieju.

Pitka nożna za granicą
LONDYN. Lider Hgl angielskiej. 

Manchester United, umocni! w so­
botę swą czołową pozycję dzięki 
zwycięstwu nad lokalnym iwalem

RZYM. W piłkarskiej lidze włos­
kiej uzyskano w niedzielę nast. 
wyniki: Padova — Inter 1:0, Ju-

Manchester City 2:1 
swych konkurentów

i Luton Town.
I remisom

Blackpool I

ventus — 
Lanerosri

Lazło 1:0. Bologna

Blackpool uzyskał
szczęśliwe 0:0 z Sundcrlandem na 
terenie przeciwnika, a beninminek 
ligi Luton Town 2:2 z Evertonem.

Sensacją soboty była porażka 
istrza na r. 1954 55 Wolwer-

poll 4:2, Milan
Florentina — Na- 
— Novara 4:3, Ro-

ma — Atalanta 3:2, Triestina — Ge- 
nova 2:0, Torino —Spal 2:1, samp- 
doria — Pro Patria 7:0.

KAIR. Piłkarska drużyna Hon-

narodowe zawody w konkuren­
cjach klasycznych w Spindle- 
rbwvm Mlvnle w dniach ort a 
do 12 lutego. Zgłosiły sle Juz 
ekipy Finlandii. Norwegii. Szwe- 
e|l 'Polski, Jugosławii, Austrii. 
NRD i NRF.
LONDYN. Na liście najlepszych

vedu, przebywająca na tournee w 
Egipcie. pokonała w Aleksandrii 
reprezentację tego miasta 3:1.

PARY2. Ustalono już termin me­
czu ćwierćfinałowego o Puchar

hampton I to na własnym boisku 
z Cardlff 0:2. Pozostałe wyniki: 
Arsenał — Bolton 3:1. Aston Villa —__ ___________
Huddei^fleld 3:0 Burnley — New- ! Europy między Rapidem Wiedeń i 
castle 3:1. Charlton — Tottenham । ac Milan. Pierwszy mecz roze- 
1:2. Portsmouth — Chelsea 4:4. grany zostanie w Wiedniu w 
Preston — Birmingham 1:1. Shef- dniu 19 stycznia, rewanż w Medio- 
field — Westbromwich 2:2. I lanie w dniu 12 lutego br.

sportowców angielskich w ro­
ku 1955. ustalonej na podsta­
wię plebiscytu pisma „Sportlng 
Record". dominują lekkoatleci. 
Sportowcem Anglii nr 1 wybra­
ny został Gordon PIrie. który w 
nb roku pokonał trzykrotnie 
Zaiopka. Drugie miejsce zaj­
muje Chataway. trzecie — Dis- 
lev, a następne: Wright (kpt. 
repr. piłkarskiej). Hewson (sre- 
dnlodrstansowlec), Campbell (re­
kordzista świata na todzl mo­
torowej). Matthews (piłka noż­
na). Mav (kpt. repr. crlceto- 
wej) 1 Surtees (motocyklista). 
Najlepszą sportsmenką Anglii 
wybrana została po raz trzeci , . .-. “nrnrlnlcrrlnrrh za- z kolei zawodniczka w Jezdzte i zakładów prodUKC) jny cn, za 
konnej Pat Smyte, która na II-; palony miłośnik łyzwiarstwf 
ścle ogólnej zajęła 11 miejsce. I szybkiego, zarzucił mnie nie-

Olimpijskie 
kłopoty 
Norwegów

OSLO z.i. (Ohsl, wł.). Norwegia 
kraj, który odniósł najwięcej su­
kcesów w dotychczasowych Igrzy­
skach Zimowych (19 złotych meda­
li, 15 srebrnych 1 13 brązowych) ma 
poważne kłopoty przedolimpijskie i 
według zdania wielu fachowców — 
małe szanse na utrzymanie swej 
hegemonii w Cortlnie.

Złożyło się na to wiele przyczyn. 
W konkurencjach alpejskich nie 
widać następcy Stein Erlksena, zdo­
bywcy trzech złotych medali w 
Oslo. Skoczkowie, którzy przez 
Bergmanna 1 Falkangera zdobyli 
dwa pierwsze miejsca na poprzed­
nich Igrzyskach w Oslo, mają na­
dal najsilniejsze punkty w obu tych 
zawodnikach. W biegach wzrosła 
znacznie konkurencja międzynaro­
dowa, głównie dzięki nowej po­
tędze w rej dziedzinie *- biega - 
czom radzieckim. Największe na­
dzieje pokładają Jeszcze Norwego­
wie w kombinacji klasycznej* w 
której bronią złotego medalu, zdo­
bytego przez Siattvika.

Dotychczasowe przygotowania o - 
Hmoijsklc Norwegów n!e stały pod 
dobrym znakiem. Narciarze mu­
sieli w poszukiwaniu dobrego śnie­
gu trenować daleko na północy w 
niezbyt sprzyjających warunkach. 
Do tego doszły liczne kontuzjo w‘e- 
lu czołowych zawodników Esten - 
stad (trzeci na 50 km w Oslo) nic 
rozpoczął jeszcze treningu z powo­
du zeszłorocznego złamania nogi, 
mistrz olimpijski na 18 km Bren­
den, jak już donosiliśmy, przeszedł 
operację nogi i muslał cztery ty­
godnie pauzować. Alfredsen, jeden 
z najleoszvch skoczków w ub. se­
zonie zwichnął nogę, podobnie jak 
dwóch naileoszych zjazdowców Ro- 
lum i Rokne.

Z biegaczy w życiowej formie 
znajduie się Martin Stokken. W 
Cortlnie Stokken zamierza biegać 
wszystkie cztery dystanse od io do 
50 km, uważając, że Igrzyska te 
będą jego życiową szansą. Bren­
den. który czuje się coraz lepiej 
bedzde biegał tylko krótsze dy -
stanse. z szóstki reorezentantów. 
dwaj nastęoni Brusveen l Olsen aą 
specjalistami od krótszych dystan­
sów (15 km), podczas gdv Btoern ‘ 
Jjsnsen pobiegną 30 i 50 km. W 
sztafecie przewiduje się skład: Ol­
sen — Brusveen — Brenden — Stok- 
ken.

W przeciwieństwie do lat ubieg­
łych Norwegia nie ma obecnie w 
szeregach swoich narciarzy wybit­
nych ..asów'1, pewnych niemal me­
dalistów. Z tego też powodu w 
kołach narciarskich panuje pewien 
pesymizm co do szans w Cortinle. 
O He jest on uzasadnionr prze - ।
konamy się niebawem. (wr.)

olimpijskiej w Trodhelm najlep­
szą formę wykazał wicemistrz o. 
limpljski Falkanger. Zarówno w 
długości skoków jak 1 w stylu 
pokonał on mistrza Olimpiady w 
Oslo Bergmanna, Trzecio miejsce 
zajął Thynessen.
OLIMPIJSCY KANDYDACI NRF

Po ostatnich obozach trenlngo. 
wych wyznaczono już 15 kandyda­
tów NRF do ogólnonlemlecklej e- 
klpy olimpijskiej. Zjazd kobiet — 
Buchner, Lanlg, Relehert 1 Selt. 
sam, zjazd mężczyzn — Behr, La- 
nig, Obermueller 1 Schwaiger, 
kombinacja klas — Boeck 1 Hau. 
ser, biegaeze — Hagg, Moechei 1 
Weiss, biegaczki — Ammann 1 
Czech — Blasel.

UTALENTOWANE TRIO
Wśród czołowych biegaczy fiń­

skich znajduje się trzech braci 
Tapper z Saarljarvi. Braterskie 
trio wygrało w ubiegłym sezonie 
dzielnicowy bieg sztafetowy, po. 
zostawiając w pobitym polu takich 
zawodników jak Urpo Korhonen i 
Taplo Makela. Najstarszy — Kain 
Jest uzdolnionym rzeźbiarzem, 
Marko pisarzem, a najmłodszy 
Yejo uczęszcza do akademii sztuk 
plastycznych.

SKI—CLUB WENGEN GOŚCI 
NARCIARZY ZSRR

Zapowiedź startu zjazdowców 
radzieckich na zawodach w Lau-
berhorn, 
Skl.Club

organizowanych przez 
Wengen (Szwajcaria)

trzyma w napięciu cały zacho­
dnio-europejski świat sportowy 
ponieważ będzie to pierwszy w tym
sezonie start ZSRR kon-

dopiero czwarty z czasem 1:20,30,0. 
Trasa była trudna, obfitująca w 
liczne zakręty i ciężkie podejścia. 

--------- zwycięstwu • Sa-Dziękl swemu ------
muelsson zdobył bilet do Cortiny.

EGZOTYCZNI BOBSLElSCI 
Z PAKISTANU

Pakistan przysyła do Cortiny 
bobslelstów, którzy wezmą udział, 
w dwójkach i czwórkach. W dwój.' 
cc Pakistan reprezentować będą 
Ali Khamal Alafess i Mustafa 
Mohammed ben Geren Falk el
Mahmoud. w czwórce, do 
dwóch dołącza się; młody 
Tesnich 1 weteran Djinn 
Meli.

tych 
Gwrdl 
Kohru

„HANNENKAMM" 
BEZ FRANCUZÓW

Kierownictwo olimpijskiej
tekipy francuskiej postanowiło, 

zjazdowcy nie wezmą udziału w za­
wodach na Hannenkamm w Kitz-
btlhel. Program dla ich zjazdów, 
ców przewiduje po starcie w Wen­
gen i Grindclwałdzle starty w re. 
jonie Mont Blanc, 14 1 15 stycznia 
o Puchar Emila AHais w Megeve, 
16 w St. Gervals, 20 stycznia nar­
ciarze wyjadą do Cortiny.

PROGRAM ŁYŻWIARZY USA
Do Oslo przyleciała z Nowego 

Jorku amerykańska elUpa olim. 
pijska w jeżdzle szybkiej na lo­
dzie, składająca się z Billa Carów, 
Ken Henry, Pat Mac Namara, Ge. 
ne Sandviga 1 Johna Werket oraz 
trenerów Herba Schwarza i Del 
Lamba. Amerykanie wezmą - u- 
dział w następujących przedollm. 
pljskich zawodach — 5 stycznia 
w Narvik, 7 w Trondhelm, 8 w 
Horten, 11 w Halde, 12 w Sarp- 
sborgu, 15 w Sandefjordzie, 18 w 
Davos 1 przed samym otwarciem 
Igrzysk — w Cortinle.

(ec)

Przedolimpijskie 
plany bohsleistów 

znów do góry nogami
fi ŻARNA rozpacz... Tak można by i 1« zapału, pracy nad sprzętem i 
~* lapidarnie określić nastrój, Ja-1 osobistą sprawnością. Postanowili 

ki(_ zapanował w gronie naszych i bez Jednego ślizgu w kraju wyje- 
"'*"- — chać na tor do St. Morltz I tam,olimpljczyków-bobslsistów. Stanow-

czo nie mają oni szczęścia. Los 
sprzysiągł się przeciw planom na­
szych najmłodszych olimpijczyków, 
aura konsekwentnie i bezlitośnie
w niwecz obraca wszystkie Ich 
projekty I zamierzenia.

w Szwajcarii nadrobić to, co za­
planowano na torza karpackim.

W programie pobytu w St. Morltz 
mieli ponadto obok treningów kil­
ka startów, m. in. w mistrzostwach 
Europy Juniorów. W sumie kilku- 
nastodnlowy pobyt w Szwajcarii 
wraz z wieloma zagranicznymi re­
prezentacjami miał dać obraz Ich 
olimpijskiej gotowości. I miał w 
ogóle zadecydować, czy do Cortiny 
Jechać warto, czy nie...

Wczoraj, we wtorek rozpocząć

Nasi bobalelścl po raz pierwszy 
po wolnie wybierają się na Igrzy­
ska Olimpijskie. Niestety. Jak pisa­
liśmy, z treningowego zgrupowania 
w Karpaczu w grudniu wyszło fia­
sko. Był mróz, to nie było śniegu, 
zrobiło sl, cieplej — to dla od­
miany padał deszcz zmieszany ze - , ------- .----- — ---------------
śnteglem I o przygotowaniu toru brali olimpijskie stroje, przygoto- 
nle można było nawet marzyć. waH sprzęt...

Bobsleiści uwzięli sl, Jednak na Niespodziewany telegram z St. 
start w Cortinle, włożyli w to wie- Morltz ochłodził Jednak przedwy- 

_____ _______________________ Jazdową gorączkę. Treść Jego była

slę miała podróż. Bobsleiści po­

W poszukiwaniu faworyta
(Artykuł specjalnie napisany dla ^Przeglądu Sportowego*)

Moskwa w grudniu
]L<ÓJ przyjaciel, inżynier 

jednego z moskiewskich
za kładów

,, dawno niekończącymi się py B HAMBURG. Niemcy wyznaczyli ...
skład swojej drużyny bokser- 'aniami. - ■

. sklei na mecz z Irlandią 21 bm. Idzal się do jednego zagadnie- 
w Kolonii: Basel. Kanpelmann. l nia: kto Z radziprkirh lvżwia- 
Mfthllng, Rauen. Bnveleth, Mles- 
burg Keul, Wemhoener, WUler.

których sens sprowa-

Westplial.
jest

z radzieckich lyżwia-
faworytem wielkiego

sezonu łyżwiarskiego, kto kan­
dyduje do zdobycia złotych me­
dali i laurowych wieńców.

Oczywiście nie potrafiłem w 
pełni zaspokoić ciekawości me-

Próbowaliśmy wspólnie oce-1 siennych, godzin spędzonych 
nić szanse każdego z nich i si- na torze lodowym, szybkości,
ly przeciwników, z którymi bę- siły, wytrzymałości tęgo
dą musieli walczyć o zwycię-1 wszystkiego, od czego uzależ-

| PARYŻ. Dziennik sportowy L'E- 
qulpe sklasyfikował najlepszych 
łyżwiarzy szybkich świata w na­
stępującej kolejności: 1) Szllkow 
(ZSRR). 2) Andersen (Norw.), 3).g0 towarzysza, ale 
Sakunienko (ZSRR), 4) Gończa- , ijxmv S7C7eeńlowo o renko (ZSRR). 5) Ericsson (Szwe- szczegoiowo o
Cja). 6) Mamonow (ZSRR). 7)' rzach, o oczekującym ich se- 
Proekmann (Holandia), 8) Gri-1 zonie i o związanych z nim 
szln (ZSRR). 9) Michajłow (ZSRR). .H . t h 10) Gołowczenko (ZSRR). możliwościach.

Klasyfikacja L’Equlpe odbiega Co tu dużo mówić — tego- 
znacznle od kIas>'™*aęJi nor-1 roczny sezon łyżwiarzy jest 

■ deT któ>*v uś?lnS«®? następ!]: i niezwykle bogaty, ale i trudny.
Jn.cn kolejność, przyznając nie-1 W ostatnich -------- 1~ ।
mai wszystkie 10 pierwszych; • • 
miejsc zawodnikom ZSRR: 1) 
Szllkow. 2) Sakunienko, 3) Go-

pogada- 
łyżwia-

Wyobraziliśmy sobie pierw­
szy dzień zawodów na lodzie 
jeziora Misurina. Na starcie 
stanie oczywiście Jurij Sergie- 
jew. Czy przewidywany przez 
program dzisiejszy bieg na 
500 m może się odbyć bez 
udziału sprintera nr 1 — rekor­
dzisty świata na tym dystan­
sie?'Jest obecny również Euge­
niusz Griszin, legitymujący się 
drugim w świecie wynikiem 
na 500 m i Rafael Grach — 
miody sprinter, rywalizujący 
z powodzeniem z największymi 
sławami, następnie Wiktor Ko- 
pytin. który w ubiegłym roku 
bvl najlepszym łyżwiarzem 
ZSRR.

- : Jak w kalejdoskopie przesu- 
dninch stycznia j wają sję przed nami konkurencje 

czekają ich Igrzyska Olimplj-1 olimpijskie, napięte walki na

lowczenko, 4) Gonczarenko, 5) 
Mamonow. 6) Iwaszkln, 71 Ko- 
zlow. 8) Andersen. 9) Pawłów. 
10) Zacharów.
PRAGA. Emil Zatooek wydal 
nową książkę pt. „Mój trening 
I moje zawody", w której ostat­
ni rozdział, zatytułowany ..Emil 
w żvclu prywatnym", został na­
pisany przez Danę Zatopkową.

skie we Włoszech, potem, za-
ledwic po 2 tygodniach — mi" 
strzostwa świata w Oslo i po 
dalszych dwóch — mistrzostwa 
Europy w Helsinkach.

Padały nazwiska: Borys Szii-
kow. Óleg Gonczarenko, Dy

lodowej bieżni. Rozbrzmiewają 
znane na cały świat nazwiska 
jednocześnie z nieznanymi w 
świecie sportowym nazwiskami 
młodych zawodników. Rozma­
wiamy — i w miarę rozmowy

mitr Sakunienko... Ale z rów­
nym powodzeniem na liście tej 
mogą figurować młodsi i mniej

łyżwiarze: Jurij Kislow.

rośnie nieustannie lista ewen-

i LYON. W biógu przełajowym znani
whadnl"8Vs^ we7.mTieiR,^ ’ Jurij Mi-
dzlal oprócz 'biegaczy francu- chajłow i zupełnie nieznani, 
sklch zawodnicy Jugosłowtań- utalentowani: Borys Jakimow. 
scy Mlchaiic, Davlovto i Pan- Włodzimierz Szelykowski, Ana- durovlc oraz Hiszpanie i Szwaj-1 Tłtw j wielJ innych

tualnych faworytów — i coraz 
trudniej jest zatrzymać się na 
jakimś jednym — tym najlep-

Porzuciliśmy więc próbę wy­
typowania ewentualnych me­
dalistów w łyżwiarstwie szyb­
kim • i przeszliśmy do omawia­
nia wytężonych treningów je-

I nione jest odniesienie zwycię­
stwa.

Jak wiele sportów musi 
uprawiać łyżwiarz, żeby sta­
nąć w pełni sił i możliwości 
na starcie zawodów zimowych! 
Musi być na zmianę sprinte­
rem i długodystansowcem, ko­
larzem szosowym i torowym, 
wioślarzem, koszykarzem, siat­
karzem, tenisistą. Na zwykłej 
zielonej polance imituje krok 
łyżwiarski i tylko ten, kto 
próbował kiedyś wykonać ta­
kie ćwiczenie, wie, ile wysiłku 
trzeba włożyć w trening imi- 
tacyjny, trwający 30—40 minut. 
Żeby upodobnić letnie i je­
sienne treningi jak najbardziej 
do zimowych, zawodnik ćwiczy 
na rolkach i porusza się po 
asfaltowym torze tak, jak gdy­
by to było lodowisko.

W ten sposób trenują niemal 
wszyscy łyżwiarze radzieccy. 
Ale w tym roku stanęło przed 
nimi nowe zadanie, bo prze­
cież turniej olimpijski przewi­
duje zawody w poszczególnych 
konkurencjach, a nie wielobój, 
jak na mistrzostwach świata, 
Europy czy Związku Radziec­
kiego. Więc jedni kierują swe 
wysiłki przede wszystkim na 
zdobycie szybkości. Są to ci, 
którzy będą startowali w sprin­
tach, Inni znowu, obok szyb­
kości doskonalą wytrzymałość
1 silę muszą bowdem rozlo-

wymowna:
Z powodu odwilży tor nie może 

być przygotowany 1 mistrzostwa 
Juniorów na termin nieograniczony 
zostały odwołane...

Telegram, odwołujący tylko za­
wody mistrzowskie miał Jednak dla 
naszych bobslelstów szerszą wy­
mowę. Wraz z torem spłynęła prze­
cież nadzieja na treningi, a rów­
nież' szanse na start w zawodach 
— Bernhard Cup, Nederland Cup, 
Waller Cup...

RB Igrzyska Olimpijskie, mi” szykujących się w hotelu Bristol 
strzostwa świata 1 mistrzostwa Cio wyjazdu, łatwo sobie wyobra- 
Europy. z^* ^°» w Morltz jest po-

Dlatego jedni i drudzy sta- ł°
rali się W tym roku jak naj-| Traner 1 kierownik Olimpijskiej 
wcześniej zacząc treningi na ekipy bobslelstów — żróblk, nie 
lodowisku. Jeszcze nigdy lyż- ?,*•, J«dnak za wygraną,
wiarze nie wvrali tak Uśladł przy telefonie | apelując dowiarze nie wyszli tak wcześnie sportowych ambicji panienek z cen­
na lód. Wystarczyła im naj- trall międzynarodowej, zaczął dzwo- 
mniejsza zamarznięta kałuża, nić P° ca,Bi bez ma,i Europie. Je- 
jeśli dawała tylko możliwość cVrana?
rozbiegu, zęby na niej treno- dziej uśmiechnie się szczęście... 
wać. Robili to nie tylko zawód- Niestety, każda rozmowa przy- 
nicy radzieccy, ale 1 ich naj- no’9a trenerowi i zawodnikom na- 
groźnlejsi przeciwnicy — Nor- 115.7 ,w Dav<« w o-
wegowie, Szwedzi, Finowie. tSiVw St^orV^ 
którzy juz na początku sezonu “nna odwilż, w Garmlsch Parten-

*• • ■ klrchen nie rozpoczęto Jeszcze prac
n*id przygotowaniem toru, w Cor­
tlnie — nadal za mało śniegu I 
organizatorzy, odpowiedzialni -za 
tor bobslejowy ograniczają się na­
dal do studiowania meldunków sta- 
=JI meteorologicznej...

p»wne nadzieje uczyniono w 
uDerbor: na razio Jeszcze wpraw- 
azle śniegu trochę za malo I tem­
peratura za wysoka, ale są szan­
se... Jak się tylko trochę poprawi, 
zaraz zacznlemy, prosimy, wtedy 
przyjeżdżacie... J r

wobec tego dzi­
wić, że bobsleiści siedzą w Bristo­
lu ponurzy jak gradowa chmura?... 
Małą pociechę w tym wypadku sta- 
no*(| przekonanie, że innym po- 
jy0!?2? .51* wcale nie lep-ej i że 
bobsleiści całej Europy pomstują 
na niebo, He wlezie. Podobno tyl­
ko Amerykanom dopisały warun- 
kód trenu^ od dawna bez przesz-

udawali się na północ, żeby 
jak najwcześniej móc założyć 
swe panczeny.

Wielu czołowych łyżwiarzy 
radzieckich miało na swym 
koncie już w połowie listopa­
da ponad 600 przejechanych 
minut, osiągając stopniowo 
swą zwykłą formę. Następnie 
rozpoczęły się treningi szybko­
ściowe, próby startów. Jaki .bę­
dzie rezultat? Kto się lepiej 
przygotował do sezonu? Do­
wiemy się już o tym nie za-
dlugo na zawodach, które
odbędą się 
stycznia.
, A na razie? Niestety nie 
znaleźliśmy faworyta, Czeka-

początkach

my na wielkie tegoroczne za­
wody łyżwiarskie z niecierpli­
wością, cechującą każdego 
prawdziwego kibica sportowego.

Gnefon Cynowlckl

szczęście^u nas temperatu-’ 
ra spadłą poniżej zera. A może 
opłaca się wrócić do Karpacza, 
szybko tor przygotować I rozpo- 

,,r»n|nU w kraju? Jak mówi.
przysłowie — lepszy rydz.„

(Jm)
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ici treningowe od swych 
nieeuropejskich kolegów.

Rewia najlepszych

Napisał specjalnie dla Przeglądu Sportowego Roberto Quercetani
mu rekordowi Europy i najlepsze-

lekkoatletycznym najlepsze

wschod-

zrobll w stosunku do 1954 r. postęp i ey na studiach w USA, wyciągnął re-
najszybsi sprinterzy w nrf

mu
1955

wynikowi świata w s 
r, w rzucie dyskiem:

Niewątpliwie kraje zachodnio­
europejskie w wielkim wyści-

wyniki, pozostały w tyle za kraja­
mi Europy wschodniej. Nie jest dla 
nikogo tajemnicą, że większość lek­
koatletów z Anglii, Szwecji, NRF, 
czy Włoch (że wymienię tylko nie­
które kraje) mają gorsze możliwo-

Część I: Europa Zachodnia
Pragnąc możliwie najlepiej poinformować swych Czytelników o aktualnej sytuacji w lekkoatletyce 

światowej na rok przed Igrzyskami olimpijskimi redakcja naszej gazety zwróciła się do najwybitniej­
szego znawcy tej dyscypliny w zachodniej Europie Przewodniczącego Międzynarodowego Stowarzyszenia 
Statystyków Lekkoatletyki p. Roberto Quercetani o dokonanie przeglądu os’ągnlęć czołowych lekkoatle­
tów świata. Pan Quercetani spełniając naszą prośbę dokonał zestawienia najlepszych rezultatów os ągnię- 
Łych w roku 1953. w swojej pracy pan Quercetani pominął Związek Radziecki I kraje wschodniej Euro­
py pisząc, że zapewne w Polsce sytuacja w tej części świata Jest dnbrze znana. Uzupełnimy ten brak 
przeglądem, którego dokona w piątkowym numerze red. Zygmunt Ghiszck. W numerze dzisiejszym dru­
kujemy pierwszą część artykułu R. Quercetani.

Mimo to należy liczyć się w bie­
żącym roku z mocną zachodnioeu­
ropejską reprezentacją. Niemcy 
zach. posiadają dzisiaj najszybszych 
sprinterów Europy, co potwierdziły

szcze ciągle w poszukiwaniu nowe­
go Haegga! Francja, ongiś potęga 
lekkoatletyczna Europy, ma dziś 
właściwie tylko jednego klasowego 
biegacza — starego Alain Mlmouna

Nalepszych maratończyków poslu-

ostatnie walki 
wych zawodach 
mistrza Europy

ia międzynarodo- 
w Rumunii. Obok 
Heinza FUtterera

(10.3 1 20.6) duże postępy poczynili: 
20-letnl Manfred Germar (10.4 i 21.0) 
i 19-lctnl Karl Kaufmann (10.5 1
21.3). Nie należy też zapominać o 
19-Ietnlm Angliku Milce Ruddy — 
(220 y — 21.4).

Finlandia ma w Volito Hellstonle 
(10.8, 21.5 1 46.6) bardzo regularnego 
i bojowego sprintera, który zwłasz­
cza na dystansie 400 m należy do
najlepszych w świecie.
druglej próbie startu na 800 m uzy­
skał zdumiewający wynik 1:50,1! 
Oprócz niego trzeba wymienić 
wśród specjalistów na 400 m zawod­
nika NRF K. F. Hnasa (46,9) 1 stale
polepszającego się Anglika I 
Wheelera (47,4).

Belg Roger Moens, osiągając 
25 roku życia swój wspaniały 
kord świata na sou m — 1:45,7,
wołał powszechny podziw, czy ten 
pełen temperamentu zawodnik zdo­
będzie pierwszeństwo wśród naj­
lepszych w śwlcele — okaże dopie­
ro przyszłość. Jego skandynawski
rywal Audun Boysen 1 
wzmógł w wieku 27 lat także 
kość (4oo m w 47.4).

Sredniodystansowiec

Moim zdaniem najlepszym 
niodyslansowccm Europy

o 1« cm! Młodzi 1 posiadający mo­
żliwości rozwoju są następnie: Ju­
gosłowianin Vlado Marjanovlc (2.03) 
BJórn ThorkHdsen, Norwegia (2.03) 
Maurice Fournler, Francja (2.00) 1

ero Salmlnen, Finlandia (2.00).
Fin Ecles Landstróm. przebywają-

Ten zawodnik (zwycięzca olimpij­
ski i 3-krotny mistrz Europy) -na­
leży Już od 1940 r. do elity dysko­
boli świata! W 31 startach w 1955 
r. średnia jego osiągnięć wyniosła 
53.64! Islandczyk Thorstelnn Love 
ustanowił niedawno piękny rekoid 
krajowy — 54.28. Do najbardziej o- 
biecujących miotaczy, należy An­
glik Mark Pharaoh (51.79).

Podobnie' Jak jego polski kolega 
Adamczyk, 23-letnl Landstróm jest 
dobrym lU-bolstą. Jego dawny prze­
ciwnik, Szwed Ragnar -Lundberg 
(4.45), który Jest w tym samym 
wieku co Adamczyk (31 lal), ma 
zamiar zakończyć swą karierę w 
1956 r. Jeszcze lepszym! wynikami. 
Wśród licznych tyczkarzy, którzy o- 
siągają 4.20 i więcej, największe 
bodaj szanse na polepszenie swych 
wyników mają: Włoch Giulio Chie- 
sa (4.30) i Grek Georgios Rouba- 
nls- (4.25).

W MŁOCIE I OSZCZEPIE — 
BEZ REWELACJI

Oto 
hens

trojka obiecującą eh lekkoatletów piątego kontynentu. Les Perry (z lewej) oraz Dave Step- 
(w środku), specjalizują się w biegach długich, Hector Hogan (z lewej), należy do najlep­

szych sprinterów świata (w ub. roku miał z wiatrem 10.2).
Norweg Sverre Strandll (61.19), 

były rekordzista świata w rzucie 
młotem jest nadal bardzo regular­
ny, nie poczynił jednak w 1955 r. 
żadnych postępów. Jugosłowianin 
Kresimir Racic przekroczył Jako 
najnowszy zawodnik 60-kę (60.28).
Ma on 23 lata i najlepszy swój o- 
kres jeszcze przed sobą. Poza tym 
najpewniejszymi oprócz StrandlPe- 
go miotaczami są weterani, Jugo­
słowianin ivan Gubljan (59.69) i 
Karl Storch, NRF (59.67).

W rzucie oszczepem nawet Fin­
landia nie posiada swego Sidiy: 
stary mistrz SoinI Nikkinen (79.64) 
poprawił rekord Finlandii Jeszcze o 
4 cm, nie można Jednak na niego 
zbytnio liczyć na poważnych za­
wodach. Jouko Rantanen, mistrz 
Finlandii, wynikiem 74.93 da o so­
bie ze swymi 23 latami jeszcze 
chyba znać. W ostatnim czasie zro­
bił wielkie postępy także Francuz 
Michel Macuet (72.93). Natomiast

swej

końcem

Mikę

s.

pejskiej

Si cd- 
(poza wynikami 

— drugi

szyb-

Węgrami) jest jednak nie Moens I 
nie Boysen, lecz Duńczyk Gunnar 
Nielsen (1:47.5 i 3:40.8). Ten dobrze 
również w Europie wschodniej zna­
ny lekkoatleta jest zawodnikiem 
najlepszej maiki 1 dysponuje nie­
zwykle ostrym finiszem.

2l-letni zawodnik NRF Ronald
Krilger (7.55) należy do elity euro-

skoku w dal. Wysoko
ceni się Fina Jormę Valkama (7.51) 
ze względu na jego • regularność. 
Młodzi 1 mający duże widoki na 
przyszłość lekkoatleci, to Irlandczyk 
Fionnbar Callanan (7.44) 1 Włoch 
Attilio Bravl (7.42). Krótko przed

roku zachodnlo-nlemiecki
10-boista Heinz Oberbeck uzyskał 
najlepszy zeszłoroczny wynik euro­
pejski — 7.62.

Zwłaszcza w trójskoku 
zachodnio - europejczycy
pola swym kolegom

musiell 
ustąpić 
Europy

wschodniej. Jedynymi specjalistami 
na poziomie są w tej chwili Anglik 
Ken Wilmshurst (15.44) i Skandyna­
wowie, Fin Tapio Lehto (15.33) i 
Szwed Roger Norman (15.30).

KULI — MŁODZIEŻ NRF 
I WŁOCH

Podczas meczu NRF — Włochy
zwrócili na siebie uwagę dwaj mło­
dzi miotacze kuli: Dietrich Urbach. 
NRF i Silvano Meconi Włochy, któ-

ustanowili
16.65

rekordy krajowe
- pierwszy i 16.51

Utalentowanymi zawodni-
kami przyszłości są także Brytyj-
uzyk Barclay 
mni Niemcy 
mann (16.30) 
(16.12).

Palmer (16.20) i dwaj 
z NRF, K. H. Weg- 
i Hermann Lingnau

W DYSKU

SUPREMACJA W. BRYTANII 
W BIEGACH — ŚREDNICH 

1 DŁUGICH

Wielka Brytania jest bardzo do­
brze reprezentowana w średnich 1 
długich dystansach: Derek Johnson
(1:48.0), 22-lctni 
(800 m — 1.47,8 
1.500 m — 3:43.

Brian Hewson 
1.000 m — 2:f

Chris Chataway (3 mile 
Ken Wood (2 mile — 8 
don Pirie (14:03.8 i 20:1!

3:50.8).

Ken
Norrls i Frank Sando (obaj 3 mile 
— 13:29.8) — są w chwili obecnej 
najsilniejszymi kandydatami olim­
pijskimi. Ale 1 Inni, jak np. Hen­
derson, Barrett, Dunkley i ibbotson 
mogą stać się, w ciągu dzielących 
nas od Igrzysk Olimpijskich mie­
sięcy, bardzo groźni. Z Brytyjczy­
kami należy się zatem poważnie li­
czyć w biegach od 800 m do 10.000 
m.

Elre (Irlandia) ma obiecującego 
biegacza w osobie 20-letniego Ron- 
nic Delancya (800 y — 1:50.0 l mila 
— 4:05 8) Niemcy zachodnie mają 
dobry materiał zawodniczy, ale Ich 
najlepsi, Werner Lu eg (3:44.4) i 
Herbert Schadc (1-1:11.6 I 29.39 0) 
nie zrobili od 1952 r. specjalnych 
postępów. Wśród młodych wybili 
się najhardziej Horst Uleli (1:50.0). 
mistrz na 800 m i Edmund Brenne»
(1:49.6 i 3:48.9). Ba rdzo re gula rny m
zawodnikiem na 1500 m był w ostat­
nim roku Jugoslawianin Veiisa Mu. 
gosa (3:45.8).

Finowie byli kiedyś na tych dy­
stansach panami sytuacji. Maja 
zresztą jeszcze dzisiaj wielu bardzo 
dobrych biegaczy, z których spe­
cjalnie godni wymienienia są Ola- 
vl Vuorisalo (1:50.1 I 3:45.0) 1 Ulan 
Taipale (14:07.6 I 29:38.4). Słabsi stali 
się natomiast

rodak

hanssona wiatrem i

i Kurt Bonah. NRF (51.9) mieli na

bez); dwaj pierwsi są bardzo szyb­
cy także w biegach płaskich.

Bob Shaw, Anglia (52.2, 440 y pł.)

WETERAN CONSOLINi:
Jedno z najbardziej imponujących 

osiągnięć minionego sezonu zanoto­
wał Włoch Adolfo Consolini (5 sty- 

39 lat) dzięki swe-

średnich płotkach dobre i złe dni
Regularniejszy od nich jest Frań-

TEZ ANGLICY
Na 3001) m z przeszkodami ma An­

glia najlepszych zawodników: John 
Disley (0:44.4), Erie Shirley (8:47.6)

Pctcr Hlldreth (14.4) mało mu u- 
stępuje. Wspomnieć Jeszcze należy 
Niemca z NRF Berlholda Steinesa 
(14.3), młodego Norwega Tor Olse­
na (14.5) 1 Szweda Kennetha Jo-

Szwecja (Gunnar Jansson 1 Evert 
Nybcrg). Dobrzy są również Angli­
cy: zwłaszcza wielkich osiągnięć o- 
czckujc się od Joe Lancastera.

Duńczyk Gunnar Nielsen «nie zdobył co prawda w tym roku 
takiego rozgłosu jak biegacze węgierscy, ale w oczach wielu 
fachowców uchodzi za najpoważniejszego kandydata do złotego 

medalu na 1 ‘99 m.

i Oprisa (Rumunia).

Rekordzista Szwed Bengt Nllsson

Peniti Karvoncn (8:45.4) 1 Norwea 
Ernst Larsen (8:46.8),

.John Parker, Anglia (14.3) był w 
■ 955 r. na wysokich plotkach naj- 
icgularniejszym Europejczykiem: 
zwyciężył m. in. Stolarowa (ZSRR)

Bengt Nllsson 
2.10) jest uważany dzisiaj wraz z 

Amerykaninem Ernie Sheltonem za 
najlepszego skoczka świata. W se­
zonie 1955 r. startował on 50 razy 
i osiągnął średnią 2.022. Jogo 20- 

rod.i k

Europy w skoku
(1!);>.| __ 2,nt _ 2J0), kilkakrotnie wygrał już^ze swym 
największym rywalem Amerykaninem Sheltonem, będąc najiio-

ważniejszym kandydatem do zlo
lego medalu w Melbourne.

Fot. Archiwum

Chris Chataway, były rekordzista świata na 5.000 ni. podczas tinaln w Helsinkach upadkiem 
na ostatnim wirażu pogrzeba swe szanse na pewny wydawało się medal. W tym rok 
W Melbourne nie powtórzy się chyba pechowa historia i Anglik jest w stanie wra^ió 
■ppdziapkę. Na zdjęciu Chataway,.trenuje w towarzystwie-specjalisty od przeszkód Chris

BrMherŁ Fot. N. Wolkow ’

sportowy

z dalekiej Australii
OKOŁO 800 LEKKOATLETÓW re-Heiner Will, nrf (77.00), jest nie- [ prezentujących 60”partstw' Vczest- 

regularny. Norweg Egil Dantelsen ’ będzie w 33 konkurencjachI n ł*2V S Ił C h u/ M»IKntti-ł^A I
(74.90) .należy do najlepszych kan­
dydatów olimpijskich swego kraju

Torbjórn Lassenius, Finlandia, 
drugi w 10-boju na mistrzostwach
Europy w 1954 r., poprawił się na 
6509 p. i powinien uzyskać jeszcze

na Igrzyskach w Melbourne. Lek­
koatleci cl otrzymają specjalny 
ekw>punek, dostarczony przez au­
stralijskich I zagranicznych fabry­
kantów.

więcej. Ponadto dobrych wyników

& 

OLIMPIJSKI BIEG MARATOŃSKI

lepszych warunków dla 800 dzien­
nikarzy, 125 fotografów, oraz prze­
szło 100 przedstawicieli filmu, ra­
dia i telewizji.

Do dyspozycji przedstawicieli 
prasy na stadionie głównym bę­
dzie specjalna hala prasowa, sala 
jadalna oraz bar.

telefonicznych z całym światem. 
Olbrzymia sieć telefonów zostanie 
zainstalowana we wszystkich punk­
tach sportowych.

*

należy się spodziewać po Heinzu 
Oberbeck, NRF i Angliku Geoffie
Elliot.

Niemcy zach. w sztafecie 4X100
m, a Wielka Brytania w sztafecie
4x400 m mają dobre szanse w Mei- l
bourne. Na dłuższym

rozpocznie się I zakończony zosta­
nie na głównym stadionie. Trasa 
prowadzić będzie przez aleje St. 
KHda oraz Dandenong Rd. do dziel­
nicy Oakleigh i z powrotem. Pu- 
bl czność zebrana w tym czasie 
na stadionie będzie dokładnie in­
formowana o przebiegu maratonu. 

। Specjalne słupy rozpoznawcze, za- 
1 instalowane co 5 km, orientować

równiez Francja dysponuje dobrą.
rutynowaną ekipą.

. co 0 «m, orientowaćojsiansie bacfą uczęstników maratonu o prze- nw^wm łiiwbytym już dystansie.

U KOBIET — SŁABO...

W konkurencjach kobiecych prze­
waga zawodniczek wschodnioeuro­
pejskich nad Europą zach. Jest je­
szcze większa, niż u mężczyzn.

Najszybszą zachodnio-europejską 
prlnterką jest obecnie rutynowa­

na Holenderka Puck Brouwer-Van 
Duyne. (11.7 i 24.0). Jeszcze bardziej 
obiecująca wydaje się być młoda
Francuzka Catherine Capdevielle
(11.7). Jean Scrivens, Anglia i Giu- 

। seppina Leone, Włochy, należą już 
od pewnego czasu do klasy euro­
pejskiej.

Pamela Seaborne, W. Brytania 
(80 m pł. — 11.l), jest dobrze wal-
czącą plotkarką. zachodnionie-
mieckich plotkarek Maria Sander
ma już chyba swe najlepsze 
poza sobą, podczas gdy młoda 
ta Gastl powinna dać znać e 
jeszcze niejednokrotnie.

dni 
Cen- 
ohic

NAJLEPSZA — 
THELMA HOPKINS 

Najsilniejszą zachodnioeuropej­
ską zawodniczką jest niewątpliwie
pochodząca północnej Irlandii
Thelma Hopkins (wzwyż 1.71, w dal 
«.06), która na Olimpiadzie wystar-
tuje jako faworytka skoku
wzwyż. Jej rodaczka Dorothy Ty- 
ler startowała już z powodzeniem 
na Igrzyskach Olimpijskich w Ber­
linie w 1936 r. i dziś jeszcze osiągi 
1.66’ Śliczna Gunhild Larking ze 
Szwecji jest najlepszą skandynaw­
ską lekkoatletką (wzwyż 1.64). Za- 
chodnieniemiecka zawodniczka Ma­
ria Sturm (5.98) robi ostatnio 
.-.lale postępy.

Europa zach. posiada jedną tylko 
miotaczkę o poziomie olimpijskim 
— starą Mariannę Werner z NRF. 
która w sezonie 1955 r. osiągnęła

• 15.06 w pchnięciu kulą 1 48.36 w 
rzucie dyskiem. Obiecującą wszech-
stronną lekkoatletką jest Włoszka
Paola Paternoster (wzwyż 1.57, ku­
la 13.16, dysk 45.52 1 oszczep 46.06).

Bardzo dobre 
skie mają W. 
(obie 46.4).

sztafety sprinter- 
Brytania i Włochy

Tłum. E. cunge

*

KOMITET ORGANIZACYJNY pra- 
ije nad przygotowaniem jak naj-cuje

Około 40 państw zapowiedziało 
tymczasem przedstawicieli, którzy 
transmitować będą w swych języ­
kach przebieg wydarzeń olimpij­
skich. Oto państwa, które korzy­
stać będą z obsłuai radiowej: Ar­
gentyna. Brazylia, Burma, Kanada. 

■Ch-le, Chińska Republika Ludowa, 
Czechosłowacja, Dania’, Finland:a, 
Francja, Niemcy. Grecja, Holandia, 
Węsry, Indie, Indonezja, Izrael, 
Italia, Japonia, Korea, Malaje No­
wa Zelandia, Norwrgla,1 Polska, Ru­
munia, Płd. Afryka, Hiszpania, 
Szwecja, Turcla. W. Brytania, Ame­
ryka, Egipt, Peru i Filipiny.

Specjalne kable podziemne bu­
dowane są na terenie Melbourne. 
Umożli.wią one przedstawicielom 
prasy uzyskanie szybkich połączeń

„CIVIC COMITEE", tj. Komitet 
Przyjęcia opracował Już plan przy­
jęcia zawodników I kierowników 
ekspedycji. Komitet ten wspó pra­
cuje również z kołami narodowy­
mi, działającymi na terenie Au­
stralii I pragnącymi ze swej stro­
ny również odpowiednio przyjąć 
swych rodaków, w Melbourne.

Polska kolonia w Australii przy­
gotowuje szereg niespodzianek dla 
swych rodaków. Sportowcy polscy, 
a szczególnie lekkoatleci, bokse­
rzy i piłkarze oczekiwani są przez 
Polaków z dużym zainteresowa- 
mem. Doskonałe wyniki uzyskane• wu.r.undie wyntKi uzyskano

bu-' * ostatnich latach przez lekkoatle-■\-- . ,U.UWI, fji ICHKUdUU*
tow 1 bokserów, śledzone są z du­
żą ciekawością. Polska opinia spor­
towa liczy się poważnie ze zwycię­
stwami Sidły i Chromika oraz bok­
serów polskich.
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Polacy chcieliby zobaczyć dru­
żynę piłkarską. Według krążących 
tu wiadomości — Polacy mają spot­
kać się w pierwszym meczu z Au­
stralią. Ponieważ gospodarze re­
prezentują niezbyt dobry poziom, 
jedenastka polska miałaby szansa 
odniesienia zwycięstwa i zakwali­
fikowania się do następnej rundy. 
A dalej, kto wie, co stać się mo­
że, bo przecież piłka Jest okrągła...

*

KRAJE SKANDYNAWSKIE, któro 
postanowiły wysłać wspólnie swoje 
ekipy do Melbourne, mają zamiar 
wynająć w tym celu 3 samoloty I 
lecieć ponad biegunem północnym, 
skracając w ten sposób znacznie 
trasę. Z międzylądowaniem w Ho­
nolulu podroż będzie trwała 42 i 
pół godziny. Pierwszy transport 
wystartuje 8 listopada ze Sztokhol­
mu i zrzuci nad biegunem północ­
nym symboliczną flagę olimpijską.

*

BYŁY LEKKOATLETA SZWEDZKI, 
obecnie dyrektor sztokholmskiego 
biura podróży — Sven Ljunggren, 
przebywał ostatnio w Australii, aby 
na miejscu zbadać warunki atmo­
sferyczne lokalowe, treningowe I 
inne. Zdobyte przez dyr. Ljunggra- 
na informacje są bardzo interesu­
jące.

—• Podróż samolotem twierdzi 
Ljunggren — Jest bardziej nużąca, 
aniżeli się na ogoł przypuszcza. 
Pożądane byłoby zatem odbycie tej 
podroży nie jednym ciągiem, lecz 
kilku etapami. Aklimatyzacja nie 
wymaga aż 4-tygodniowego pobytu 
przed rozpoczęciem Igrzysk. Tylko

2 pierwsze*dni po przyłeż- 
I ?w£7UMCZUWa się dolegliwości w 
! ze zmianą klimatu. Już
ti zeciego dnia można rozpocząć 
treningi, a czwartego oraanizmI Jakieś poważ?

I Wystarczy jedno-m*i^niO?a Sezerwa' żet>T moc nor’ 
malnie startować.
..™qor?czna najwyższa dzienna 
,S21Peratura» wynosząca 27 st„ jest 
uważana przez mieszkańców Mel­
bourne za wyjątkowo niską, tak. 
ze w listopadzie i grudniu 1956 r. 
należy się liczyć raczej z pogoda 
cieplejszą, aniżeli w tych samych 
miesiącach w 1955 r. y n

(a. s.)

Niedyskrecje z boisk piłkarskich
STRAJK PUBLICZNOŚCI 

W PORTUGALII
Mecz Portugalia — Austria 

przejdzie do historii piłkarstwa 
jako niecodzienne wydarzenie. 
Stadion w Oporto, mogący pomie­
ścić ponad 50.000 widzów, świecił 
podczas tego spotkania pustkami. 
Prawie dosłownie, ponieważ na je­
go trybunach zebrało się zaledwie 
ok. 3.000 ludzi łącznie z osobami, 
oficjalnymi, obsługą stadionu, po­
rządkowymi i policją.

B

Co było przyczyną tego stanu? 
Czy nleinteresujące spotkanie lub 
znany na wylot przeciwnik? Nie. 
Austriacy są w Portugalii bardzo 
pożądanymi piłkarzami, a na Jch 
dotychczasowe, dość rzadkie wy­
stępy. trudno było zwykle dostać 
się, mimo słonych cen biletów.

Tym razem chodziło tu o bojkot 
demonstracyjny, zorganizowany 
bojkot kibiców piłkarskich dru­
giego po Lizbonie pod względem 
wielkości miasta Portugalii — 
Oparto przeciw decyzji libań­
skich władz sportowych, przeno­
szącej termin meczu mistrzowskie­
go FC Oporto — 'Sportlng Llssa- 
uoii na później 1 chociaż decyzja 
ta wydm'a się wrzv.tkim słuszna 
i uzasadniona, ponieważ- gracze 
Sperlingu wyznaczeni db repre­
zentacji Lizbony ha mecz ..w Ma- 
otycie z reprezentacją stolicy Hi­
szpanii powrócili z powodu'-’ złvch 
warunków atmosferycznych źnacz- 
m® , później niż, przewidywano i

Sporting musiałay grać bez 6 
«wych najlepszych zawodników — 
kibice z Oporto zrozumieli ją jako 
krzywdzącą ich pupilów i zapo­
wiedzieli związkowi walkę „na 
śmierć i życie".

— Nic nas nie obchodzi mecz w 
Madrycie ani zla pogoda nad Hi­
szpanią, mecz miał się odbyć w 
wyznaczonym terminie — wołają. 
— To, że lizbończycy graliby w 
osłabionym składzie, tym lepiej 
dla nas, łatwiej byłoby z nimi 
wygrać. Nareszcie Oporto miałoby 
okazję wsypać dumnym piłkarzom 
stolicy tyle bramek, że długo' pa­
miętaliby, co to znaczy lekcewa­
żyć prowincję. Związek fawory­
zuje kluby lizbońskie i dlatego 
biada mu!

Pierwszym etapem walki Oporto 
ze związkiem był -bojkot meczu 
z Austrią, niefortunnie dużo wcze­
śniej wyznaczonego ; do tego mia- 

,sta. A Jego efektem deficyt z me­
czu. który miał przynieść poważ­
ne dochody. Związek dołożył do 
meczu około 20.000 dolarów.

DEMONSTRACJE PRZECIW 
WŁASNEJ DRUŻYNIE

Drugim niecodziennym wydarze­
niem w historii piłkarstwa, które 
miało miejsce w ostatnim miesią­
cu 1355 rok'1 było przerwanie me­
czu międzypaństwowepo Egipt — 
Portugalia, a właściwie powody 
Jego przerwania. Normalne przy- 
czj ny ' przerywania meczów tkwię

«3^3 55$

zwykle w demonstracjach widowni 
przeciw decyzjom sędziego, bru­
talnej grze przeciwnika, czasem 
w fatalnych warunkach atmostc- 
rycznych, zmuszających sędziego 
i zawodników do opuszczenia boi­
ska i- udania się do szatni. W 
Kairze panowała Jednak wspania­
ła pogooa, sęuzia ani razu nie 
wyuai decyzji krzywdzącej jede­
nastkę egipską, Porvugalezycy grali 
spokojnie, fair, skutecznie i zbie- 
imi częściej uiclasta aniżeli gwi­zdy.

30 tysiącom Egipcjan nie podoba­
ła się gid 1 poisidwa WlBalleJ UfU- 
*yny. Pu -drugiej bramce dla Por­
tugalii, wygląaającej na samoaoj- 
czą, bojowy nastrój na wiuowni 
uoszedl do ostatecznych granic. 
1 rzy akompaniamencie gwizaów i 
muzyków na boisko, poieciaiy bu- 
telKi i Kamienie. Policja z trudem 
pizywrocua porząaeK, ale nic .po- 
rauzba Juz przeciw rozszalałemu 
uumo^i, po uzegiej bramce For- 
cugaliŁ którą ■ skrzyniowy ’ gości 
zauuyi tronując puną w ptecy 
obrońcę egipskiego, a ta odbiwszy 
aię om meso wpadia do śiuiki. 
Pod ochroną policji wyprowadzo­
no zawodników1 Egiptu uo szatni, 
oromąc przed samosądem tłu­
mów. z trudem oczyszczono, boi­
sko i po kilku minutach wznowio­
no mecz, rozgrywany Już prawie 
do końca wśród burzliwych okrzy- 
ntuw i gwizdów.

sraeag^^ । „r
mi trzech klubów kaliskich na f ,ln,nę nagrody,
czele, żądając dymisji kilku pra- mio'^^
cowmkow związku piłkarskiego, ™ra“ mocnUlA.8’’ zl,"hy"aJącego 
którzy ich zdaniem nie mają po- mocnicJsza nczvru ... --------
jęcia o piłce nożnej i zastąpienia 
ich bardziej odpowiednimi ludźmi.

coraz mocniejszą pozycji 
klo^Boz^a"80 P?rtncra

„ZATRZYMAJ JĄ DLA SIEBIE" 
. Prawie żadna piłka, którą roz­

grywane są mecze międzypaństwo­
we nie wraca do organizatorów 
meczów. Taki już zwyczaj panuje 
wśród internacjonałów, że : gracz 
który ‘jako ostatni w meczu cio^ 
tyka pliki, zabiera ją dla/ siebie 
na pamiątkę, z przywileju tego 
korzystają czasem 1 sprytni sę­
dziowie. Już raz kiedyś pisaliśmy 
o tym w Przeglądzie. i J

Po meczu Węgry — wiochy za­
kończonym zwycięstwom Węgrów 2:0, miał w związku z tym zwj 
czajem miejsce bardzo przvlemrrv moment wymiany grzecznym 
przez dwu graczy Węgier mS 
oomoemk reprezentacji wepler^S 
Kotasz zdobył. pnite zwyczajem, chwycUzy

kapl~ ^7.

mój 
twego wielkiego jubl"eUszJ , 
meczu w reprezentacji ’5‘teg0

dnia U ministra opieki apojecznej.

Demonstracje < przeciwko jede­
nastce narodowej Egiptu nie skoń­
czyły się .na meczu. Następnego

, DZIECINNE NOGI
wvobraż?mJCh PHXarzy angielskich 
siłnrjh .?y . ■sobie zwykle jako 
wanvch- l''y?oklch ' dobrze zbudp- 
cześcIM Takich też naj-STu-vn 1 nam zdjęcia

,1 fragmentów z meczów, 
w prasie całego

w jednak, ;że-4
V3t-*7.ngl Zaleźć można wśród pil- 
mait^ zawodników o wyjątkowo •

Wz»’oScie. Do takich zali- 
'Ł. e’ba skrzydłowego Woiwer- 
pamntonu Hancoksa, liczącego za­
ledwie 160 cm wysokości.

nie tylko mały wzrost Han- M,? Jest przyczyną wielkiej? pS- 
pulatncsci tego utalentowanego 
hko?,™-. ®ardzlcj - aniżeli wzroft, 

wszystkich Jego wprost dziecinnych wymiarów nogi 
on buty rozmiarów 15-letnlel 
dziewczynki) oraz nleproporcjonaK 
mic dn?a. Ilo-Ść .bramelt, któreJswv. 
ml nożętami strzela, w " "W” 
nowicle .jednym z 
strzelców I ligi angielsWei^w 
ostatnim sezonie zdobvl K h.? 
mek - podczas gdy nauJ^ 
strzelec Arsenału ta środkowy naDastn ?^” * 19» eji Anglii Łofthmtse L

W


